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zowiecka 4, tel. 53-62, adr, tel. „Kabel“. — Przed= 
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Znaomity środekk odżywczy 


REF TR “żre 


apteka W. DAN ELECKIEGO. 


Łódź, Piotrkowska Ne 130, tel. 12-93. 423r 


intrygi wszechniemców. 


Krzykacze wszechniemieccy są z obecnego 
kierunku polityki niemieckiej bardzo niezadowo- 
len. Kanclerz p. Beihwann Hollweg jest im za 
slamazaruy, za chwiejny, a właściwego kierow- 
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_ nika spraw zewnętrznych, barona Schoena, uwa- 


| zają 


nieledwie za zdrajcę narodu niemieckie- 
go. W polityce wewnętrznej irytuje wszęchniem- 
ców pojednawcza taktyka rządu w Alzacyi i Lo- 
taryngii pod egidą namiestnika hr. Wedla; także 
wobec duńczyków, zdaniem ich, naczelny prezes 
sziezwicko holsztyński Bu ow za mało okazuje 
„Ciętości*. Mogą się więc chyba tylko pocieszyć 
stałym kursem polityki antypolskiej, ale i tu za- 
czynaja się niepokoić zbyt długiem odwlekaniem 
wywłaszczenia. 

To rozgoryczenie ujawniło się w bardzo ostrej 
formie na odbytym niedawno zjeździe wszechuie- 
mięckim w Hamburgu, który zresztą przeszedł 
bez żadnego wrażenia. Główny referent, slynny 
generał Keim znany ze swoich awantur w flot. 
tenferajnie, skąd go usun ęto, wygłusił wykłąd 
przepelniony szowinistyczną namiętnościa i gwal- 
townemi wycieczkami przeciw rządowi. Między 
innemi oświadczył wojowniczy general, że Zwią- 
zek wszechniemiecki podobnie jak Bismarck, nie 
pyta się o to czy znajdzię uznanie u rządu, lub 
spotka się z jego oporem. Związek nie lęka się 
nikogo, stoi wyżej niż parlament i obejmuje szer- 
sze horyzonty, niż osobistości najwyżej stojące. 
Związek potępia bezwzględnie słabą politykę 
kanclerza, obliczoną na pozyskanie sympatyi za- 


( granicy i usunięcie podejrzliwości przeciw niem- 


com, Gadanina o równowadze europejskiej jest 
nonsensem. Jeden tylko naród może przewodzić 
w Europie, a narodem tym za czasów Bismarcka 
były Niemcy 

Dziś, niestety, tak ne jest Sila Bismarcka 
polegała na tem, że nie znał idealrzmu Znał tyl- 
ko zdrowy eguizm Tuak sam) i my czynie mu 
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simy. My nie chcemy polityki poprawnej, chee- | 


Zwyczajne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego miejsce 
kop.) Najmniejsze ogłoszenie 20 kop. Reklamy i Nekrologi 
dołączenie prospektów 6 rub. od tysiąca egzemplarzy. ARTYKUŁY bez oznaczenia honoraryum Redokcja uważa 


Z wyjatkiem dni świątecznych, od godziny 3 — 4-ej po południu. 


my powrotu do polityki Bismarcka. Powinniśmy 
pamiętać słowa Bismarcka, że Francya uderzy 
na nas, skoro poczuje, że jest od nas silniejsza. 

Nie można patrzeć spokojnie na to, jak „Świe- 
żo upieczeni* królowie bałkańscy pielgrzymują 
do Petersburga. Na przyjaźni włochów polegać 
nia można. Austrya jest sprzymierzeńcem nið- 
pewnym. Trzebą liczyć się z tem, że przeksztal- 
ci się ma państwo słowiańskie, a wtedy zmieni 
sią na nieprzyjaciela, bo Słowiańszczyzna, to nasz 
wróg śmiertelny, 

Nie można czekać na to, aż Austrya stanie 
się państweni słowiańskiem; trzeba dokończyć te- 
gp, czego Bismark dokończyć nie zdołał (połą- 
czenie wszystkich G/emców pod berlem Hoben* 
zollernów). Zobaczymy, ezy rząd zdobędzie sig 
ua odwagę i przedsiawi parlamóniowi proekt 
wzmocnienia zbrojeń. 

P. Keim żąda podwyższenia siły liczebnej. 
armii lądowej. Jest to konik, na którym p. ge- 
neral, skompromitowawszy się agitacyą za flotą, 
teraz stale jeździ. Napisał on w tej sprawie dwa 
artykuły do <Tagl. Rundschau,» w których po- 
równywał siły zbrojne Niemiec i Francyi i z pa- 
tosem wielce patrgotycznym domagał się znacz- 
nego pomuożenia kadrów wojskowych. Skąd pie- 
niądze wziąć na nowe wydatki na wojsko, o to 
się naturalnie p. Kein nie pyta. 

Po Koimie przemawiał jeszcze na Zjeździe 
hamburskim niemniej słynny wszechniemiec hr. 
Reventlow, który, wskazawszy na potrzebę uiwo- 
rzenia silnej floty niemieckiej, zajmował się głów- 
nie sprawami polityki wewnętrznej. Zaznaczył, 
że wszechniemcy pierwsi zwrócili uwagę na ko- 
nieczność polityki przeciwpolskiej i domagali się 
wywłaszczenia, które też uchwalono — ale tylko 
na to, aby nie stosować go w praktyce. Wszech- 
niemcy żądają zastosowania ustawy wywłaszcza: 
jącej i zarzacają rządowi chwiejność i niekonse- 
kwencję. 

Trzeci mówca, adwokat Class, przedstawiw» 
szy charakterystykę polityki nowego kanclerza, 
oświadczył, że Bethman-Hollweg zawiódł oczeki- 
wanie narodu i nie zasługuje na zaufanie, 

Niemal jednocześnie z posiedzeniem związku 
wszechniemieckiego ukazał się w piśmie Grenz- 
bote- artykuł, podpsauy przez głośnego w Niem 
czech autora broszury o kwestyi polskiej, G. Clei- 
nowa, potępiający cały kierunek polityki niemlec= 
kiej i rozwoju narodu niemieckiego w latach 0: 
siainich. 

Państwo niemieckie, zdaniem Cieiuowa, nie 
doprłnilo przedewszystkiem swego głównevo zâ- 
dania, nie postaralo się o połączenie wszystkich 
niemców w całość jednolitą. Wskutek tego niem- 
ey. zdobyli dla swoich wyrobów rynki zagranicz 
ne, ale zatrącają zagranicą świad.mosć narodową, 
a państwo utraciło swą potęgę i powagę W Ro- 
syi (7) niemey polszczą się; zmalaly tez sympa- 
tye dla narodu niemieckiego: Na przyjaźni rosyj- 
skiej me można juź polegac. 

Z Auglią poróżuły się Niemcy w następstwie 


swej polityki handlowej. W Austryi również zma- ; 
lały wpływy niemieckie. Z Galicyi niemcy musieli | 
wycofać się zupełnie, w Czechach szłachta przy- | 
jęła narodowość czeską, niemey austryaccy prze- i 
stali marzyć o ideałach niemieckich, a zamienili . 
się na „anstryaków*. 

I wewnątrz Niemiec — pisze dalej Cleinow— 
nie dzieje się lepiej, Wskutek olbrzymiego rozwo- 
ju ekonomicznego wytworzyło się przekonanie, że 
pieniędzmi można wszystko zrobić Tymczasem bez 
idealnych pierwiastków narodowo-twórczych mi- 
liony będą rzucane w błoto, jak dzieje się na „kre- 
sach wschodnich *. 

Wydano przeszło pół miliarda marek, aby 
utrzymywać niemczyznę na tych kresach, lecz nie 
zdołano przeprowadzic tego, aby fabrykanci i pra- 
cobiorcy na Górnym Szlązku wychowali swych ro- 
botników polaków w duchu niemieckim... 
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w szcze”  „ści'jej stolica, Warszawa, nie mogła 
wziąć na” -ri'w uroczystości krakowskiej. 
Niemniej Jednak wiesć o obchodzie krakow 
skim budzi nadzieję i życzenia, by uroczystość 
niedzielna była datą, rozpoczynającą nowy okres 
świetnego i pomyślnego rozwoju prastarej stolicy 
na pożytek całej Polski, która przywykła w Kra. 
kowie szukać wytchnienia w ciężkiej doli, otu- 
chy na przyszłość, czerpanej z pamiątek prze- 
szlości. Rozszerzanie granie miasta, jego dalszy 
rozwój ekonomiczny i kulturalny, nie zatrze — 
jesteśmy o tem głęboko przekonani — tego na- 
rodowego charakteru, jaki miał Kraków dotych- 
czas, nie przerwie złotej nici, jaką snuł gród 
podwawelski w najcięższych i najniebezpieczniej- 
szych dla narodu naszego chwilach, Wielki, no- 
wożytny Kraków nie stanie się nigdy kosmopoli- 
tycznem zbiorowiskiem ludzkiem, będzie zawsze 


I dalej mniej więcej w ten sam sposób biada | tym ośrodkiem, gdzie na gruncie przeszłości, wy- 


ki niemieckiej- Że polityka ta jest nieudolną i ja- | skiego. 


lową, to nie ulega kwestyi. Ale wszechniemieccy 
agitatorzy i krzykacze w rodzaju Cleinowów, Kei* 
mów et tutti quanti najmniej są chyba powołani 
do sanacji stosunków. Ich prowokacyjna działal- 
ność może tylko Niemcy doprowadzić do kata- 
strofy. O tem przekonywają się też coraz szersze 
kola w Niemczech i dlatego hasła wszechniemiec- 
kie coraz bardziej bankrutują. 

O idealnej zaś ząwartości apetytów wszech- 


niemieckich wogóle mówić nie warto. Są one prze- ; 
ciwnie wykwitem najgrubszego materyalizmu, któ- | 


ry stał się zabójczym dla całej kultury niemiec- 


miec, to zaiste widowisko zakrawające na tragi- 
farsę. 


„Wielki Kraków”. 


czystość rozszerzenia granio swoich, „Wielki 
Kraków“, zarówno co do obszafy jak 1 co do 
ludności, stanie w rzędzie więnszych miiąst euro- 
pejskich, dla dawnej stolicy Polski rozpoczyna 
się, więć nowa Era — Oby jaknajpomyśloiejszego 
rozwoju, Uroczqstość niedzielna nie była obcho- 
dem ściśle lokalnym: przez reprezentantów władz 
‘swoich i przedstawicięli społeczeństwa wzięła 
w niej udział cała Galicya. Znaczenie jednak 
uroczystuści sięga daleko po za granicę tej je- 
dnej prowincyi. Cala Polska z radością wita 
nową erę, jaka się otwiera przed prastarą stoli- 
cą, przed miastem — piastunem naszych trady- 
ceyj i pamiątek narodowych. Dzielnica nasza, a 


W niedzielę ubiegłą Kraków obchodził uro- | 


| 
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Wychodźtwo na Syberyę dało pochop obu 
pismom sosnowieckim, „Kuryerowi Zagiębia* i 
„lskrze*, do napisania szeregu artykułów, roz- 


: trząsających, powody i następstwa tego ruchu, 
kiej. Wszechniemcy, jako ideowi reformatorzy Nie» NY aiai , 4 


przyczem oba nie zaniedualy zająć starawisk Jý- 
mieunych. z 

Oto, to pisze «Kuryer Zagłębia»: 

„Pierwsza myśl o wyjeździe na Sybir zja- 
wila się w Zagłębia w roku zeszlym w kilku na 
raz fabrykach i kopalniach, rzucona przez do- 
tychczas jeszcze niewiadomych ludzi. 

Ubarwiona w bardzo ponętne szaty mate- 
ryalnych bogactw, znalazła grnnt podatny wśród 
ciemnych rzesz robotników i włościan, Wyraz 
<Sybir» stał się popularnym, nie budził już gro- 
zy, lecz zaciekawienie; powstawały legendy o bo- 


| gactwach nieprzebranych, piaskach złotych, grun- 


tach żyznych, stepach bujnych, a rozbujała fau- 
tazya ludu tworzyła obrazki kolonii własnych, 
opływaiących w dostatki wszelkiego rodzaju. 
Każdy list z Syberyi, zwłaszcza szeregow- 
ców do swych rodzin, opisujący o tamtejszych 
warunkach bytu, był cliciwie odczytywany przez 


| 


. Tyttndiim Li na Shayh | 


R 30 


wprost humanitarnych odradzających wyclodźtwa 
masowego—nie słuchano. 

Otóż zapowiedziany wyjazd masowy z wio- 
sną reku bieżącego, pomimo chwilowych prze- 
szkód natury formaluej, stał się faktem. Wyje- 
chały już setki rodzin, mają wyjechać — tysiące. 

Na Sybir wyjeżdżają nie nędzarze, nie po- 
zbawieni na miejsca ciileba | pracy, lecz robot- 
nicy fabryczni i kopaluiani, zarabiający od 1 do 
2 i więcej rubli dziennie, fornale z pensyą 30 do 
35 rubli miesięcznie, wyrobniey, zarabiający oko» 
ło 25 rubli miesięcznie, właściciele domów, ma- 
jący nieraz czystego zysku z wynajmu lokali od 
25 do 40 rubli miesięcznie, i włościanie okolicz- 
ni na kilkumorgowych koloniach. 

Każda rodzina, z bardzo nielicznemi wyjąt- 
kami, posiada przed wyjazdem, oprócz narzędzi 
gospodarczych, jak pługów, soch, pił, siekier i 


í , rozmaitych drobnych sprzętów, pościeli i 
p. Cleinow nad niendolnością i jałowością polity-  kwitają bujne i różnobarwne kwiaty ducha pol- $ y SĘ ea rf 


dziewku, jeszcze kilkuset rablowy kapitalik, a 
dużo jest rodzin wywożących, po sprzedaży swo- 
ich nieruchomości, tysiac i więcej rubli, to jest 
tyle, ile przy pewnej przedsiębiorczości i małym 
wysiłku, wystarcza na ustalenie byta na miejscu 
w drobnym handlu, rękodzielnictwie, drobnym 
przemyśle i t. p. 

Dokładnych wiadomości, ile jeszcze rodzin 
zamierza wyemigrowąć, nikt nie posiada, lecz, 
widząc tę garączkę, zalaczającą eo raz to szer- 
sze kręgi w Zagłębiu i okolicach, wytrącającą z ró- 
wnowagi nawet tych, którym się tutaj względnie 


| dobrze powodzi, można*obliezać przynejmniej na 
|„kilkanńśnie- tysiący fmężczyzu (oprócz kobiet i 


| 
| 
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bliższych i dalszych znajomych, komentowany na ` 


korzyść wyjazdu i jeszcze więcej podsycał slepą 
gorączkę emigracyi. Perswazyi ludzi oświeceń 
szych, Żżyczących „rozwiać te ilnzye i z pobudek 


drobnych dzieci), zdolnych do pracy, w wieka 
średnim. 

Ruch ten sam przez się ustanie z chwilą, 
gdy zaczną napływać z Syberyi wiadomości li- 
stowne o nader ciężkich tam warunkach życia, 
surowym klimacie, chorobach, Śmierci, niepowo- 
dzeniach, ciężkiej pracy a małych zyskach, bra- 
ku otoczenia kulturalnego, do którego lud się 
przyzwyczajł, braku kościola, księdza i t. p. 

O przeludnieniu, jako przyczynie. emigracji, 
mowy być nie może, gdyż, po pierwsze, wyjeż- 
dża od uas nie nędza, w poszukiwaniu chleba, 
lecz robotnicy i rolnicy, którzy tutaj mają byt 
ustalony, mają chleb, chociaż nieraz ciężko za- 
pracowany, powtóre, do naszego kraju, 8 zwłasz- 
cza do Zagłębia, zjeżdżają na stałe co rok tysiące 
żydów rosyjskich, niekiedy z mniejszym niż nasi 
wychodźcy zasobom pieniędzy, którzy wynajdują 
tu jednak sposoby nietylko zdobycia dla siebie 
pracy, zarobku i przyzwoitego utrzymania, lecz 
nawet i bogacenia się kosztem tego ludu, który 
dobrowolnie ucieka na krańce świata w poszu- 
kiwaniu — dobrobytu! 


——— - 


48) 
FERDYNAND HIBBERT. 


w EL NA AA. 


Sceny z życia haitiańskiego. 
Przekład Wiktorgi Tippenhauerowej. 


(Ciąg dalszy — patrz N 88). 


— Wyrok został ogłoszony — rzekł. — 
Senator Rorotte wyjaśnił całą kwestyę, a je- 
go światle zdanie, wraz z uwagami obywa- 
tela Filipa Augusta, wystarczają nam zu- 
pełnie. 

— Nie, to przechodzi już wszelką grani- 
cę! — gniewnie zawołał Gerard. — Jeszcze 
raz oświadczam, 
wanie, ani o rzeczy czytane. Zdarzyło mi się 
i żaluję tego, odpowiadając na pytanie pani 
Dufey, powiedzieć, że przed balem u prezy- 
denta Francyi odbywa się obiad w zamknię- 
tem kółku. Nie ma to żadnego doniosłego 
znaczenia, lecz pan Filip August robi z tego 
kwestyę stanu, czyni mi zarzut mówienia 
kłamstwa i oświadcza, że niewłaściwem jest 
takie postąpienie. Ależ, panie Filipie Augu- 
ście, sam fakt nie ustanie dlatego tylko, że 
panu się nie podoba. A przytem nie może 
być dozwolone, żeby ludzie, podnoszący glos 
przeciw temu, co nazywają niestosownością, 
sami popełniali ją względem mnie! Oświad- 
czam panu Filipówi Augustowi, że gdy raz 
jeszcze ośmieli się zarzucić mi kłamstwo, 
wypoliczkuję go publicznie, mimo jego wie- 
ku, a potem wyzwę na pojedynek pana Si- 


że nie chodzi tu o rezono- / 


riusa Neptune. Skończyłem. i 


Sirius pozieleniał, a Filip August nie ro- 
zumiał, co to ma znaczyć. 

— Panowie, załagódźmy tę sprawę!—za- 
wołał Rorotte. 


— Ależ Gerardzie, moje dziecko, nie o- | 


brażałem cię wcale... — ze słodyczą przemó- 
wil Filip August. 
— Jakto, zarzucasz mi pan kłamstwo! 


$ 
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— Ja? Ja tylko dysputuję, rozumuję, mo- ' 


je dziecko... 

— Więc radzę panu pilnować się, bo ścią- 
gniesz na się gorsze nieprzyjemności, gdyż 
jedziesz do kraju, w ktorym istnieje rzecz, o 
jakiej pan nie masz najmniejszego pojęcia, a 
dla której ludzie bez mrugnięcia poświęcają 
życie; nazywa się ona: honor! 


Filip August przyjął to do wiadomości i l 


śniadanie skończyło się spokojnie. 


XI. 


Po obiedzie wszystkie grupy rozdzieliły 
się: panowie siedzieli w „fumoirze* przy sto- 
likach, Henger z Tickerem grali w szachy, 
jak co wieczór. W salonie urządzono kon- 
cert i, podczas gdy pani Hengerowa siadała 
do fortepianu, Gerard wysunął się na pokład 
iw ustronnem miejscu rozciągną! się na le- 
żaku, oddając się marzeniom. 

Głosem cieplym i jasnym pani Hengero- 
wa zaśpiewała Sycyliankę z „Cavalleria ru- 
sticana*, kładąc w nią całą duszę tęsknej, 
pociągającej Venus... 

Gerard, sam na pokładzie, z rozkoszą 
wsłuchiwał się w tę namiętną kantylenę, peł- 
ną smutku i słodyczy włoskiej. 


moirzs po ostatniej nucię; pani. Hengerowa 
nie zdawała się być tem wzruszona, niespo- 
kojnym wzrokiem szukała kogoś w sali, a 
spostrzeglszy wreszcie Sartena, podeszła doń 
szybko, zapytując, gdzie pan Delphi. 

— Na swym leżaku — odparł poeta. 

Pani Hengerowa, owinięta w jasny szal, 
wybiegła na pomost i zgubiła się w ciem- 
ności. 

w salonie zabrzmiały melodyjne tony 
fortepianu z pod palców panny Taran... 

Wśród głębokiej ciemności Gerard ujrzał 
wznoszącą się przed nim jasną postać ko- 
biecą, woń perrum owial go, a dwoje oczu 
zabłysło, jak dwie gwiazdy. 

— Dlaczego uciekasz przede mną?—szep- 
nął stłumiony głos kobiecy. 

Nie było odpowiedzi. 

— Dlaczego nie zostałeś w salonie, gdy 
śpiewałam? 

— Bo w ciemności i w oddaleniu odczu- 
wam większą rozkosz, słuchając pięknej mu- 
zyki, 

— Czy prawdą jest, co mówisz? — drżą- 
cym głosem pytała pani Hengerowa, pochy- 
lając się tak nad młodzieńcem, że czuła jego 
oddech na twarzy. 

— Dlaczegóż miałbym kłamać? — odparł, 


, nie ruszając się. 


Żywe oklaski rozległy się w salonie ifu- 


Pani Hengerowa z okrzykiem radości rzu- 
ciła się w ramiona Gerarda, całując go. 

Młodzieniec odpowiedział na uścisk. 

— Ach, mój ukochanyl... — wybuchnęła 
młoda kobieta. 

— O, nie mów nic, nie mów, 
czaru chwili! — szepnął Gerard, 

(d c. n) 
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Wyniki masowego wychodźtwa na Sybir na 
razie nie mogą być obllczone. Dv dodatnich obja 
wów można zaliczyć chwilową łatwość zarobko - 
wania dla pozostających w kraju a znajdujących 
dję obecnie bez zajęcia robotników. Ujemne zaś 
ublawy — to strata kilkunastu tysięcy zdrowych 
igk, zdolnych głów i miliona rubli, a następnie 
powrót, po upływie roku, a najdalej dwóch lat, 
ewnej części wychodźców, zwątloych, chorych i 
rozczarowanych, bez zasobów materyalnych, — 
powrót bezdomnego proletaryatu, który zwiększy 
iuędzę w Zagłębiu i obarczy nowym ciężarem nę- 
kane już i tak ze wszystkich stron nasze spo- 
leczeństwo. To nastąpić musi i napewno nastąpi. 

Fali wychodźtwa na Sybir obeenie nic juź 
jowstrzymać nie jest w stanie. 

Wszelka agitacya, przeciwdziałająca temu 
mohowi, będzie juź dziś bezowocną, a nawet u- 
twierdzi emigrantów w przekonaniu, że inteli- 
gencya, dla jakichś egoistycznych celów swoich, 
dica zatamować ruch ludu. zmierzający do dobro - 
bytu, bogactwa, do szczęścial... 


Rewizye i aresztowania w Kijowie. 


„Kuryer Polski* donosi: W nocy z soboty 
da niedzielę z rozporządzenia gubernatora doko- 
nano szeregu rewizyi i aresztowań, mających na 
cela wykrycie organizacyi, która zajmowała się 
dostarczaniem posad i awansów w policji. Re- 
wizye te zostaly polecone kilku urzędnikom z po- 
licyl z pomocnikiem  policmajstra K. Woronczu- 
kiem na czele. Oprócz tego obecny był przy tych 
czynnościach urzędnik do specyalnych zleceń, 
Borczewskij. 

Przedewszystkiem aresztowano Izraela Wol- 
fowskiego. Znaleziono w mieszkaniu jego — jak 
donosi „Dziennik Kijow.“ — wiele papierów kom- 
promitujących olbrzymią organizacyę, z którą 
współdziałało wielu też urzędników z policji, a 
która działalnością swą wywierała wpływ na 
rozdawniotwo posad i awansów służbowych nie- 
pko w policyi, lecz i w innych urzędach. Za- 
wano wiele zobowiązań pieniężnych, weksli, li- 
ów, oraz wiele zagadkowych dotychczas nota- 
t 


' Następnie w związku z powyższą sprawą 
aresztowano urzędnika biura adresowego, Aleksan- 
dra Siomaszkę. Aresztowanych osadzono w oyr- 
kule starokijowskim. Dokonano również szeregu 
rewizyj w obrębie cyrkuła bulwarowego. Rewi- 
zye trwały do samego rana, 

W niedzielę w dzień zarządzono dalszy sze- 
reg rewizyi, oraz zbadano kilku urzędników po- 
licyi, skompromitowavych przez listy i dokumen- 
iy znalezione u Wolfowskiego. Sledztwo ujął 
w swe ręce poliemajster A. Yon Lang, zaś 0 
wszystkich szczegółach jest natychmiast informo- 
wany gubernator. W niedzielę gubernator był 
osobiście w  policyi miejskiej i zaznajomił się 
szczegółowiej z przebiegiem śledztwa. Sprawa 
ma byc powierzona prokuratorowi, 


sT p. 


Tomasz Dykas. 


Ze Lwowa nadeszła wiadomość © Śmierci 
artysty rzeźbiarza $. p. Tomasza Dykasa. 

Urodzony w chacie wieśniaczej w Gumniskach 
w powiecie tarnowskim w Galicyi w r. 1858, już 
w dzieciństwie okazał wielkie zdolności do rzeź- 
biarstwa. 

Właściciel Gumnisk, zwróciwszy uwagę na 
młodego chłopca, wysłał go na naukę do Lwowa. 
Następnie ludzie dobrej woli wyjednali mu sty- 
pendyum, które umożliwiło Dykasowi studya 
w szkole sztnk pięknych w Krakowie, po której 
ukończeniu wyjechał do akademii wiedeńskiej. 

Na konkursie na pomnik Mickiewicza w Kra- 
kowie, do którego stanęli najcelniejsi mistrzowie, 


i 
Í 
t 
Í 
i 
| 
i 
| 
| 


| 


ROZWOJ. — Czwartek, dnia 21 kwietnia 1910r. 


dalszej pracy i nie wytrącdjy mu dłuta z ręki. 
W roku 1888 znów stanął do konkursu, lecz po: 
mimo, że przedstawił aż dwa modele ładnie wy- 
konane, żadnej nagrody mu nie przyznano. 

Według projektu zawcześnie zmarłego arty- 
aty wystawiono pomnik Mickiewicza w Prze- 
myślu. 

Główna cechą dzieł jego jest szczera prostota 
i skromność. 


z CA 
—— me. 


dzić obstrukcyę, dążąca do zerwania zebvan 
zaczęto krzyczeć i obrzucać prezydynm gra 
nieparlamentarnych „epitetów. Opozycja, 6al 
się dotkniętą do żywego wystąpieniem p. Low " 
hałasem i niesforuem zachowaniem się mie da 


(puściła p: Lewina do dalszego przemaw ania, N! 


| 


pomaga dzwonek przewodniczącego, nie pomagają 
słowa, usiłujące napiętnować zachowanie się kar- 
czemne wielu z pośród zebranych, którzy, nio 


S. p. Dykas stale mieszkał we Lwowie, gdzie | zdejmując czapek i kapeluszy, weszli na krzesła, 


wykonał kilka większych pomników i mnóstwo | 


prac drobniejszych. 


Burzliwe zebranie. 


Wczorajsze zebranie łódzkiego Towarzystwa 
wzajemnego kredytu, jak przewidywano. było 


| bardzo burzliwe. 


O godzinie 9-ej wieczorem do sali koncer- 
towej Vogla (Dzielna 18) przybyło 690 członków. 
Zebranie zagaił prezes rady p. S. Rosenblatt, 
proponując wybór przewodniczącego. Powołano 
p. Józefa Rosenblatta, który zaprosił na ase80- 
rów pp. Izydora Kohna, d-ra Maurycego Likier- 
nika, Józefa Lewina i Kenigsberga, a na trzy- 
mającego pióro adw. przys. Ignacego Zalszapina. 

Na wniosek przewodniczącego nczczono przez 


| powstanie z miejsc pamięć zmarłych członków 


| 
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| rających lałaśliwie jego żądanie. 


Zygmunta Jarocińskiego i Leona Rapaporta. 
Po zatwierdzeniu przepisów porządkowych 


| 
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zebrania, na wniosek grona stowarzyszonych, 


prezydynm uznało za słuszne, aby prowadzone 
po polsku obrady tłumaczone były na język nie- 
miecki. 


Gdy odczytano porządek dzienny zebrania, | 
stowarzyszony p. Adolf Dobranicki zakwestyono- | 


wał punkt, dotyczący wyborów, dowodząc, że 
sprawę należy załatwić na końcu zebrania, dając 
pierwszeństwo obradom nad budżetem i wyna- 
| grodzeniem władz Towarzystwa. Do głosa p. Do- 
| branickiego przyłącza się grupa członków, popie= 
P. Lewin do- 


| wodzi, że porządek dzienny nie podlega zatwier- 
| dzenia ogólnego zebrania, przeto nie powinien 


przyznenmo Dykasowi pierwszą nagrodę za model | 


pomnika; wywołało to wielkie niezadowolenie 
wśtól konkurujących artystów. Po konkursie 
w roku 1836 8. p. Dykas znów otrzymał pierw- 
szą uagrodę z liczby 30-tu nadesłanych modeli, 
do wywołało w świecie artystyczno-rzeźbiarskim 
tak. wielką burzę, że o wykonania pomnika po- 
dług jego modelu mowy być nie mogło. 

Szykuny te mie zrazily jednak Dykasa do 


| wstaje wrzawa 
utworzyła się partya, która ciee 


przegłosowano. 
| 
| 
| 
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być poddawany pod dyskuszę. Członkowie pre- 
żydyum przekonywają zebrangcb, że porządek 
taki istnieje corocznie. Ostatecznie opozycyę 
Utrzymuje się większością gło- 
sów porządek dzienny, ulożony przez zarząd. 
Dyrektor, p. Wilczyński, odczytnje sprawo- 
zdanie z działalności za rok 1909, wykazujące, 
że obroty ogólne Towarzystwa w okresie dwu- 


aby tem lepiej zademonstrować protest 

P. Schimmel daje znak, że pragnie zabrać glos. 
Następuje chwilowa. cisza. Odwołuje się on do 
rozsądku stowarzyszonych, którzy niepotrzebnie 
tracą dużo czasu na roztrząsanie spraw drobnych. 
Dowodzi, że gospodarka Towarzystwa prowa: 
dzona jest sumiennie, że instytucya prosperuje 
pomyślnie, że drobne jakieś niedokładności lub 
przekroczenie budżetu, wobec kolosalnych zysków, 
nie powinny wywoływać kwestyi spornej. S} wa- 
żniejsze sprawy do rozważania. 

P. Józef Sachs proponuje, aby na przyszłość, 
dla uniknięcia nieporozumień, upoważnić władze 
do przekroczenia budżetu w razie potrzeby o 10 
proc. Zebranie ogólne przyjmuje ten wniosek. 

Następnie zebrani, zatwierdzając sprawozda- 
nie wraz z bilansem i rachunkiem zysków i strat, 
zgadzają się na podział zysku w sumie 71,258 
rub. 58 kop. w sposób następujący: na cela do- 
broczynne 1,481 rub. 51 kop, na 9 dla członków 
nie mających prawa do otrzymania dywidendy 4% 
w stosuaku rocznym 1,549 rub. 57 k., na dywi- 
dende 7% 48,417 rub. 50 kop., wydzielić z pozo- 
stałosci 50 procentów na dywidendę dodatko- 
wą (2%) i tyleż na prem. operac,—razem 24,810 
rub. Z przypadających członkom na zasadzie po- 
wyższego podziału: 9% dywidendy i 2,4% premium 
operacyjnego, stanowiących razem 68,227 rub. 50 
kop., postanowiono wypłacić członkom tylko T% 


dywidendy, pozostałe zaś 2 proc. dywidendy wraż 
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| się stowarzyszonych, 


nastym istnienia we wszystkich działach ope- | 


racyi wynosiły 444,620,773 rb. 30 kop. Towa- 


rzystwo. liczy 1540 członków, których suma zobo- ' 


wiązań stanowi 7 milionów rubli. 

Dr. Krakowski zwraca uwagę, że wielu czion- 
ków, wbrew ustawie, należy do kilku innych po- 
krewnych instytucyj. Dyrektor Wilczyński wy- 
jaśnia, że władze nie miały możności skontrolo- 
wania tego; na przyszłość zarząd zajmie się tą 
sprawą. 

Przy odczytywaniu wykazu porównawczego 
obrotów główniejszych za 12 lat działalności To- 


zarzut władzom, że na pozycye kapitału zapaso- 
wego składają się sumy 80,674 rb. i 16,321 rb., 


ków Towarzystwa pobierano większy |roceub 
(4 1 5%), aniżeli od osób postronnych (3%). 

P. Brisk dziwi się, dlaczego władze Towa- 
rzystwa przekroczyły zeszloroczny budzet wy- 
datków o 7,000 rubli, nie mając do tego upo- 
ważnienia zebrania ogólnego. Dyrektor Wilezyń- 
ski tłumaczy, że powodem było przyjęcie 9-ciu 
urzędników, kupno maszyny do liczenia (150 ru- 
bli) i t. d. 

Zarzaty, 
rewizyjnej, 
kroczenie budżetu, p. Lewin, 
odpiera, mówiąć, że komisya dobrze o tem wie 
dziala, lecz nie należało krępować zarządu pod 
względem wydatków, związanych z koniecznemi 
potrzebami. 

Przewodniczący, uznając dyskusyę w tym 
przedmiocie za wyczerpaną, zaproponowal, aby 
przejśc do rozwazania następnego punktu zebra- 
nia. Opozycya sprzeciwia się temu. Na sali po» 
Gdy p. Lewin zwraca uwagę, że 
gwałtem urzą 


skierowane pod adresem  komisyi 


i "SDI i il , 
warzystwa, opozycyonista p. Bieńkowski zrobi i dantgónzy dla wiać) 


tymczasem w bilansie figuruje tylko 90,696 rb. | 
91 kop; że na rachunek przekazówy cd człon: | 


jakoby nie zwróciła nwagi na prze- | 
jako jej czionek, ' 


z premium operacyjnem 2,4% w sumie 24,810 rb. 
zakredytować członkom na rachunek funduszu re- 
zerwowego. 

Gdy miano przystąpić do wyborów, jak to 
wypadło ż kolejnego quukta porządku dziennego, 
zuów powtórzyły się krzyki opozycji, domaga- 
jącej się, aby wybory odłożyć na koniec ze- 
brania. 

Logiczne wywody d-ra J. Sachsa, który za» 
proponował 20 minutową przerwę dla naradzenia 
uspokoily wzburzone umy- 
sły oponentów. Kartki wyborcze zaczęto składać 
do uruy, którą oddano powołanym <ad hoc» skru- 
tatorom. 

Podczas zalatwiania tej czynności w przy- 
leglej sali, przewodniczący o g. 10/4 wezwał ze- 
branych do obrad nad budżetem. 

Po dyskusyi, przyjęto zaprojektowany na r. 
1910 budżet wydatków w sumie 88,500 rub. 

Dyrektor Wilozyńssi zakomunikował zebra- 
nym, że na skutek polecenia władz ministeryal 
nych, Towarzystwo przystąpiło do Centralnego 
Banku wzajemnego kredytu w Patersburgu i wnio 
sio 500 rub., jako 10 procont od udziału, wyuo- 
szącego 5,000 rub. 

Najgorętszą dyskusyę wywołał wniosek p. Ja- 
nowskiego, żądający, aby zamiast dotychczasowej 
oraz tantyemy dla urzędai- 
ków Towarzystwa, wyznaczyć stałą corocznie 
Pensyę. 

P. Janowski dowodził, że wladze robią znacz- 
ne obroty kosztem eksploatowama stowarzyszo - 
nych i siarają się wszelkiemi sposobami o zyski, 
od których zależy rozmar przypadającej dla nich 
tantyemy. O wiele korzystniej będzie dla stowa- 
rzyszonych wyznacząc odrazu stałe wynagror 
dzenie. 

Wuiosek ten zualazł przychylne przyjęcie z8 
strony grona czlonków, mających te same poglą- 
dyj co projektodawca, Ale nie brakło takich, 
którzy wystąpili przeciw tej propozycji. 

Wywiązala się kłótnia. Chwilami na sali pa- 
nowal taki hałas, taki zgiełk, że niepodobień- 
stwem było slyszeć pragnących przemawiać w tej 
sprawie. Około stulu prezydyalnego zgromadził 
się zastęp zwolenników projektu p. Janowskiego, 
stół sprawozdawców otoczyło zwarte kolo krzyka- 
czy Zabierali głos pp: Schik, Bieńkowski, Barman, 
Kornblit, popierający wniosek p. Janowskiego, 
oraz pp: M. Hertz, Sachs, adw. M. Colin i inui— 
zbijający wywody wnioskodawcy. Kiedy b. Nen- 
fell rozpoczął przemowę od słów, że p Janowski 
i Schik «są prawdziwi żydzi», powstała na sali 
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awantura, domagano się gwałtem usunięcia z sali 
p. Nenfelda, nazywając go «Puryszkiewiczem». 
Precz z nim!—wołano. P. Neufeld zmuszony byl 
zrzec się głosu. 

Adw. przys, p. Załszupin dowodził, że wnio- 
sek p Janowskiego wyraźnie żąda, aby rada i za- 
rząd ogrywali rolę <Myszuresów» (posługaczy), 
stowarzyszeni zaś «Balebatów» (gospodarzy). Tym- 
czasem udział pracownika w zyskach interesu 
wiąże go z tym interesem, starą się on pracować 
gorliwie. 
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kop. 74; 2% tantyemy dla zarządu — rb. 12,977 
kop. 50; na fundusz zapomogi dla urzęlników 
Banku w mys! $ 64 ustawy, 15% od rb. 303,453 
—rb. 45,518; na rzecz kasy wdów i sierot po 
urzędnikach Banku imienia Edwarda Herbsta 3% 
od rb. 203,453 — rb. 6,103 kop: 6l; na zasilenie 
spocyalnego kapitalu zapasowego rb. 50,000; 10% 
dywidendy od 20,000 akeyi po rb. 25, t. j. rb. 
500,000; wreszcie pozostałość rb. 5,400 kop. 88 
przenieść na rok 1910, 

Na cele dobroczynne i społeczne wyznaczono 


Po wyczerpaniu dyskusyj przewodniczący za- | 6,000 rubli do rozdziału według uznania zarządu 


rządził głosowanie. 233 czlonków oświadczyło się 
za projektem władz, zaś 181 za wnioskiem p. Ja- 
nowskiego. 

Wobec tego zasadniczego rozstrzygnięcia kwe- 
styi, zgodnie z wnioskiem rady w roku 1910 — 
z pozostałości czystego zysku ponad 7% dywi- 
dendy wyznaczone będzie dla rady 5%, dla za- 
rządu 26% i dla urzędników 14% tytułem graty- 
fikacji. 

Do rady wybrani zostali: pp. S. Rosenblatt 
(508 gl), Samuel Urysohu (344 gł.), Franciszek 
Schimmel (326 gł), L. Margolis (252 gł.); do za- 
rządu — pp. Albert Jarociński (533 gl.), Juliusz 
Bielszowski (502 gł.) i B. Perlstein (534 gl). 

Skład rady i zarządu, zgodnie z postanowie- 
niem zebrania ogólnego, powiększony został o jed- 
nego członka. 

Do komisyi rewizyjnej weszli: pp. Ludwik Ko- 
ral, N. Koniński i Józef Lewin; na zastępców—pp. 
Samet, Czamański i Nowiński. 

Zebranie zamknięto o godzinie 8-0j w nocy. 


K. 


KALENDARZYK TERMINOWY. 


IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dziś Strzeżymira Ju- 
tro Wojciecha. 

TEATR POLSKE (Cegielniana nr. 88) Dziś „Ele- 
ktra*, tragedya w 1 akcie IL Hoffmanstahja. (Ostatni 
występ p. Stanisławy Wysockiej). Początek o godzinie 
8 minut 15 wieczorem. 

— Jutro Popychsdło*, 
Bzutkiewicza. (Ceny zniżone). 
minot 15 wieczorem. 

ZEBRANIA Jutro (w lokalu, Nawrot nr. 28) o g. 
8 wieczorem, ogólne zebrania Tow. śpiewaczego „Arfa.“ 

POGADANKA. Dziś (w lokalu Stow. nauczycieli 
chrześcijan, Konstnntynowska nr. 5) pogadanka dysku- 
syjna na temat „O rozwoju inteligancgi u dzieci*. Począ- 
tek o godz, 8 I pół wieczorem. 

WYSTAWA. Dziś 1 codziennie (w lokalu 
Mikołaiewska 40) „Wystaws przyrodnicza”. Otwarta od 
godz. 10 rano do 10 wieczorem. 


KRONIKA, 


(a) Bank handlowy w Łodzi. Na zwołane wezo- 
raj zwyczajne zebranie ogólne roczne, o godz. 5 
po południu, przybyło do gmachu przy ul. Sred- 


komedya w 5 aktach J 
Początek o godzinie 8 


niej 26-iu akcyonaryuszów Banku handlowego łódz- | 


kiego, reprezentujących 8926 akcyj, czyli kapitał 
rb. 2,231,500 i mających prawo do 83 głosów. 
Zebranie zagaił wice-prezes rady p. Karol Schei- 
bler, odczytawszy nadesłaną przez prezesa rady 
p. Edwarda Herbsta z Nicei depeszę, pozdrawia- 
jącą stowarzyszonych i władze instytucji, za co 
postanowiono wyrazić podziękowanie. 

Na przewodniczącego jednomyślnie powołano 
p. Karola Scheiblera, który zaprosił na asesorów 
pp. dr. Maurycego Likiernika i Leona Herbsta, 
a na trzymającego pióro p, Emila Patza. 

Sprawozdanie za rok ubiegły (trzydziesty siód- 
my isinienia) wykazuje, że interesa Banku miały 
przebieg pomyślny, że obroty we wszystkich ga- 
lęziach operacyj zwiększyły się, i mimo stałej zniż- 
ki stopy procentowej, osiągnięto czystego zysku 
rb. 648,874 kop. 87, czyli 12,98% kapitalu zakła- 
dowego, wynoszącego 5,000,000 rb. Ogólny obrót 
wyraża się w sumie rubli 1,784,364 012 kop. 26. 
Skup weksli przy obrocie rb. 141,297,675 k. 30 
dał zysku rb, 861,861. 


i 
| 
} 


ea a 


| sposób życia zwierząt.“ 


w ciągu 1910 roku. 
Zatwierdzono kupno dwóch nieruchomości: przy 


7 


N 90 


prezesa dra Bartoszewicza ułożono cały prj 
gram uroczystości sadzenia drzewek w Gałków 
ku. Wyjazd z Łodzi nastąpi w niedzielę o gy 
dzinie 8 minut 27 rano. 

Zapisy na wyjazd są dość liczne, gdyż wk 
lu zachęca spędzenie kilku godzin na świeżę 
powietrzu, 

Pani Jurakowska, przewodnicząca seky 
ogrodników dla robotników, zakomanikowła, i 
iwa do rozporządzenia przeszło 100 działek p 
ogródki. 


Zapisy kandydatów, życzących posiadać ogrół 


| ki, odbywać się będą we wtorki, czwartki i s 


ulicy Ogrodowej NX hypoteczne 291, 292, 293 i | 


31A (dawniejszy browar braci Gehlig), oraz pa- 
łac Kunitzera (MXM 776 i 777 hypoteczne) przy 
ulicy Benedykta A 8. 

Za pierwszą zapłacono 1b, 193,125, za drugą 
rb. 185,000. 

Ponieważ teraźniejszy gmach bankowy wobec 
rozszerzenia się miasta w kierunku południowym 


położony jest niedogodnięi ze względu na wzma: | 


gający się ruch klijenteli jest za szczupły, posta- 
nowiono wznieść nowy gmach przy ul. Benedykta, 
odpowiadający nowoczesnym wymaganiom i po- 
trzebom instytucyi. Budowa prowadzona będzie 
z tem obliczeniem, żeby nowa siedziba gotowa by- 
ła do użytku w roku 1912. 

Do rady wybrani zostali na miejsce ustępu- 
jących po trzechletniej kadencyi, przez aklama- 
cyę ponownie: pp. Karol Scheibler, dr. Alfred Bie- 
derman, Henryk Herbst, Teodor Euder, oraz jako 
kandydat Jakób Peiters. 

Do komisyi rewizyjnej za pomocą głosowania 
tajnego — pp. Stefan Kossuth, Ludwik Albrecht, 
H, Fux, Juliusz Jarzębowski i Ludwik Koral. 


(x) Z Wystawy przyrodniczej. Wczoraj 
wieczorem 0 g. 8 prof. Szepietowski, wobec li- 
cznie zebranych gsłuchaczów, wygłosił bardzo 
zajmującą pogadankę o „Wpływie klimatu na 
Omawiająe skutki na- 


stępstwa epoki lodowej, przed setkami tysięcy 


lat panującej na naszym globie — prelegent za- 


znaczył, że różne zwierzęta przystosowały się do 
zmiany klimatu, odbywając dalekie wędrówki da 
cieplejszych krajów. 

Odczyt żywo oklaskiwany był przez słucha- 
czów. 
Proszeni jesteśmy o zaznaczenie, że w dniu 


` dzisiejszym o g. 8 w. p. Edward Korb, przewo- 


dniczący towarzystwa entomologów, wypowie 
rzecz „O rozwoju owadów* — w przyszły zaś 
czwartek d. 28 „O wplywie klimatu świawa i 
ciepla na ubarwisnie owadów.“ 

Zarówno interesujące tematy obu pogadanek, 
jako też wysoka znajomosć przedmiotu prelegen- 
tia, który, jak wiadomo, pos ada niezwykle piękne 


NEWSA 


j 


| 
| 


(27 b. m. to jest w niedzielę o godzinie 3 po pi 


boty od godziny 6 do 8 wieczorem w domu h 
dowym przy ulicy Przejazd; tamże będą udzk 
iane informacyę w tej kwestyj. 

Pani Jurakowska i p. Józef Hejwowski, up 
szeni przez komitet wystawy przęrodniczej, 
powiedzą dnia 1 maja pogadanki o ogródka 
robotniczych, 

(x) W zgromadzeniu starszych cechu st 
mask ego sesya półroczna odbędzie się w d 
ludniu u starszego p. Goszczyńskiego: przy uli 
Nawrot Me 80. Pożądane jest liczne i punktaaj 
ne przybycie ozlonków. 

(x) Zebranie czoladników malarskich odbę 
dzie się dnia 24 kwietnia r. b przy ulicy Ni 
wrot 49. Początek zebrania o godzinie 3 p 


południu. | 
(a) „Przyszłość'. W nadchodzącą niedzię 
dnia 24 b. m, o godz. 9 rano, w sali Parad 


(Piotrkowska 175), odbędzie się walne zebrani 
członków zlikwidowanego Stowarzyszenia spożyi 
czego «Przyszłość», na którem komisya likwide 
cyjna przedstawi sprawozdanie żę swej dział 
ności. 

(a) W sprawie tarzów. Rabin Majzel zwróć 
się do prezydenta m Łodzi z prośbą, aby 
względa na swięta żydowskie wydał pozwola 
na prowadzenie targu na placach przy ul. Wscelw 
dniej i Wolborskiej, w ciągu kilku dni. Prezy 
dent prośbie rabina uczynił zadość, 

(h) O Nowe bruki. Magistrat łódzki, pow. 
ziął projekt zastąpienia braków drewnianych kost- 
kami granitowemi szwedzkiemi, gdyż praktyki 


, wyknzala, że braki drewniane nie wytrzymają 


ciężarów, jakio po nich przechodzą. 


| 

(—) 0 komeoio Halleya pisze p. T. B. w 
„Wszechświecie:* Daia 19 maja (nie 18 gol) nai 
ranem kometa przejdzie przed tarczą słońc 
W Warszawie będzie można obserwować 3/, teg 


słońce z kometą będą pod poziomem (czyli prze 


„zjawiska; */, bowiem przypada w czasie, pran 


| zbóry owadów, zwłaszcza zaś motyli — sprowa- ' 


dzą prawdopodobnie do salonów Wystawy szero- 
kie zastępy sluchaczów. 

Mamy do zanotowania fakt bardzo pociesza- 
jący, którym chętnie dzielimy się z czytelnika- 
mi» Óto grupa fabrykantów zakupiła większą 
ilość biletów wejścia na Wystawę, dla rozdziele- 
nia wśród swych robotników. Wymienimy tu fir- 
my pp.. Józefa Richtera, Karola Steinerta, Klin- 
ga i Schulza, Allarta i Russeau, J. Johna oraz 
Kadlera. 

(x) Szkoła handlowa Kupieotwa łódzkiego 
w trosce o dostarczenia godziwych rozrywek u- 
czącej się młodzieży, urządza przedstawienie w tea- 
trze polskim przy ul. Cegielnianej M 63. Ucznio- 
wie szkoły odegrają tragedyę Korzeniowskiego 
<Mnich», a naaczyciele | uczniowie wystąpią z kon- 
certem. 

Sympatya, którą cieszy się szkoła, zostająca 
pod zarządem p. Wacława Klossa, jako dyrekto- 
ra, daje prawo wyrażenia nadziei, że widowisko 


, zbierze chętną publiczność, zaciekawioną produk- 


Rachunki biezące przy obrocie rb. 530,361,166 | 


daly zysku rb. 393,624. Na wekslach zagranicz- 
nych otrzymano zysku rb. 64,538, Fundusz re- 
zerwowy wynosi rb. 2,500,000 i składa się z pa- 
pierów państwowych i przez rząd gwarantowanych 
rb. 2,250,444 i z części wartości gmachów, nale- 
żących do Banku w szacunku ogólnym rb. 572,000. 

Ogólne zebranie postanowiło czysty zysk, łącz- 
nie z pozóstałoscią poprzedniego roku, $, j. suię 
rb. 652,443 kop. 78 rozdzielic w sposób nastę- 
pujący: 5% tantyemy dla rady, t. j. rb. 32,449 


cyami młodzieży. 
Bilety po cenach popularnych są do nabycia 
w kancelaryi szkoły (ul. Dzielna M 41). 


(a) Projekt nowej komunikacyi. Jedno z to- 
warzystw belgijskich podjęło u władz starania o 
koncesyę na przeprowadzenie nowej linii kolei 
żelaznej, łączącej Warszawę z Łodzią. Linia ta 
szłaby przez gęsto zaludnione miejscowości w oko- 
leach Warszawy: Józefów, TFalenicę, Świder, 
Otwock, Karczew. 


(h) Z Tow. opieki nad drzewostanem. Wczo- 
raj w lokalu Towarzystwa pod przewodaictwem 


' pociąznięto do odpowiedzialności 


wschodem słońca). Zetknięcie ziemi z warkocze 
komety, według obliczeń przypuszczalnych tylko, 
ale prawdopodobnych, mogloby nastąpić dopiero 
19 maja, o g 5 po południn. 


(a) Rzeźuikom bydłobójni miejskiej, żydom 
wezwanym dziś do kancelaryi VI cyrkuła poli. 
cyjnego, zakomunikowano żądanie sanitarnej ad- 
ministracy: rzeźni, dotyczące przybywania codzien: 
nie o godz. $ zamiast o godz. 9 rano i zajmowa 
nia się do godz. 6 wieczorem, Żądanie to rzeźnicy 
żydzi uważają za zbyt uciążliwe i zwrócili się 
o inierwencyę do nadrabina Majzia. | 

(a) Odpowiedzialność za wypadek. Prowadzo: 
ne przez władze sądowe sledztwo  ustaliło fakt, 
że wypadek zmiażdżenia głowy murarza Anto 
niego Podgórskiego windą spadającą zdarzył sią 
przy instalacyi elewatora elektrycznego w maga: 
zynie i że nadzóc nad robotami powierzony byl 
mońterowi firmy «Hordliczka i Stamirowski» 
pruskiemu poddanemu, Pawłowi Beita, którego 
za  niedbalj 
nadzór. 

Bzczególy wypadku opowiadąno nam w tel 
sposób: Podgórski stał na platformie windy. Gdy 
ją puszszono do A ktoś krzyknął «panio mū 
rarz». Wówczas Podgórski, przechyliwszy głowę 
został przyciśuięty tak silnie do maru, że ulegl 
nietylko zgnieceniu głowy, lecz i części tulo 
wia. Zabity liczył lat 29. 

(x) Res sacra miser. Ofiarności publicznej pó- 
lecamy gorąco Maryannę Oszczepalską, chorą ma 
reumatyzm, a tukżeną artretyzm, jak stwierdzil 
dr. Koziołkiewicz, z zesztywnieniem niektórych stæ 
wów rąk i nóg, 

Aby nie pozostała kompletną kaleką i cięża- 
rem spałeczeńsiwa — potrzebuje leczenia w Cie 
chocinku, Busku lub Solcu. Jest zaś zupelnie bied: 


| 


mam 


X9 


z 


n i niema środków na żadną kuracyę, Grozi 
więc jej żebranina, — pomimo chęci do pracy, 
jeżeli ofiarność publiczna nie pośpieszy jej z po- 
morg. 


(f) Bieszczęśliwy. W domu przy uliey Dlu- 
giej 38 158, w sieni pod schodami, na sienniku 
2 litosci użyczonym przez jednego z lokatorów 
owego domu leży chory zreumatyzowany i napół 
obłąkany 54 letri robotnik Jan Budkowski. 

Historya jego — to historya wielu nędzarzy: | 
jracował jako ręczny tkacz w fabryce Szyffera 


przy ulicy Wólczańskiej M 127 i zarabiał od 2; 


do trzech rubli tygodniowo. Ponieważ zarobek | 
jego by! niewystarczającym, nocował, gdzie się 
aarzyło, najczęściej w ogrodzie przy domu XM 158 
przy ulicy Diugiej. | 

Trzy miesiące temu zaczęły występować . 
objawy obłąkania, rwał przędzę, psuł ją; fabry- | 
ka oddała go do kliniki przy ulicy Piotrkowskiej 
M251. Wypuszczono go stamtąd ośm tygodni 
temu; fabryka nie przyjęla go z powrotem do 
pracy, ale wypłacała mu 4 ruble tygodniowo. 

Od trzech tygodni jednak przestano mu wy- 
płacać zasiłek i obecnie biedak jest bez żadnych 
srodków utrzymania, 

Nieszczęśliwy jest zapisany w księgach lu- 
lności stałej Łodzi. Czyż miasto nie powinno 
zmjąć się umieszczeniem go w którym ze szpitali 
tódzkich? 


(b) Z sądu. Za handel w godzinach niedoz- 
wolonych skazani: Nuchem Gliksman, Herszlik Pa- 
iejewski, Ilia Margolin i Abram Laskowski po 5 
td. kary lnb 2 dvi aresztu. Aleksander Łęczycki 
na 10 rb. kary lub 2 dni aresztu. Wanda Dreger 
na 3 rb. lub 1 dzień aresztu. 

Za nieprawidłowe prowadzenie ksiąg: Moszek 
Dzzenkomzer, Mojsze Zukin i Nych Grundman po 
2 rb. grzywien lub 1 dzień aresztu. 

Za utrzymane w nieporządku sklepu Szmul 
Rotatein na 10 rb. lub 3 dni aresztu. 

— (a) Sędzia pokoju 2-go rewiru m. Łodzi, 
śkazał: Jana Ziółkowskiego i Leopolda Udkow- ` 
liirgo, za obelgę słowną strażnika policyjnego na 
dhygodnie aresztu każdego; Szaula Rosenberga 

dchylanie się od przepisów policyjnych — na 
$rhwkary lub 2 dni aresztu; Nisen Lebenhaft, 
stawienie się na wezwanie naczelnika wo- 
j0 na dwutygodniowe ówiczenia wojskowe— 
116 rb. lub 8 dni aresztu; Waleuty Bogusław- 
skl za obelgę słowną strażnika policyjnego na 
miesiąc aresztu. 

— (li) Sędzia pokoju XII rewiru za prowa- 
dzenie haudlu w godzinach niedozwolonych ska- 
l Pnkusa Dawidowicza i Rejnholda Bekela po | 
910. kary lub 1 dzień aresztu. | 

Za nieprawidlowe prowadzenie ksiąg skaza- 
izostali: Anna Wołowska, Antoni Kozik po 10 
th kary lub 2 dni aresztu, Wilhelm Greilich na 
rb. lub 1 dzień aresztu. 

Za sprzedaż masła niezdatnego do użytku, 
Waściciel sklepu przy nl. Andrzeja M 38 Szy- 
mn Siuler, skazany na 50 rb. kary lub 7 dni 
UCZJUA 

Za sprzedaż mleka niezdatnego do użytku wła 

sicie! sklepu przy ul. Pańskiej 68, Gustaw Franc- 
ie, skazany na takąż karę. 
, — (a) Zjazd sędziów pokoju m. Łodzi za- 
twierdził wyrok sędziego pokoju skazujący: Lu- 
iwika Szezendrowicza za udział w kradzieży ną, 
£ miesiące więzienia. 

— (a) Sędzia pokoju XII go rewiru skazał 
majstra fabryki Tykocinera Alberta Schwalbego, 
1 pobicie robotnicy Stefanii Bednarek na 4 dni 
względnego aresztu. 


(h) Stosuaki małżeńskie. Właścicielka domu |! 
pzy ulicy Wólczańskiej, Franciszka Raiman, jesz- 
ue za rządów generał-gubernatora wojennego, | 
generał-majora Kaznakowa, podała do niego skar- i 
dę że mąż jej Wojciech Ratman, nawiązawszy | 
stosunki miłosne z Bertą Hofman, w stosunkach 
małżeńskich jest nie do zniesienia, bija ją, a na- 
wet chciał ją zabić siekierą. 

General-gubernaior skargę powyższą skiero- 
mł do sądu okręgowego piotrkowskiego. Sąd 
ikręgowy po zbadaniu sprawy skierował ją do 
iędziego pokoju XII rewiru m. Łodzi, Ten zaś, 
ibadawszy świadków, skazał Wojciecha Ratmana 
u 3 miesiące aresztu. 


(5) Za prowadzenie handłu w godzinach za- 
bronionych pociąznięzy Zustał do odpowiedzialności Ru- 
bn Frenkiei, właściciel sklepiku spożywczego przy ulicy 
Przejazd nr. 50. 


| nmin po 


ka 


L piętra, 


ROZWOJ. — Czwartek, dnia 21 kwietnia 1910 r. 


(h) Fałszywy alarm Wczoraj, o godz. 2 I pół 
po poł, wezwano i i II oddziały straży ogniowej ocho- 
tniczej na ul. Roklcińską nr. 9 Po przybyciu na milej- 
see, vgnia nie znaleziono, webes 
się na ul Nowo=Rokicińską, lecz I tam ognia nie zna- 
leziono. Kto wzywał straż, nie wysledzono. 

(h) Pożar. Dziś rano, o godz. 7, w suszarni Ende- 
go, przy ul. Zielonej, zapaliła sle przędza. Ogień uga- 
sili robotnicy przed przybyciem I i II oddziałów straży 
ogniowej ochotniczej, straży miejskiej I oddziału z fa- 


, bryki I. K, Poznańskiego. 


(s) Uwolnienie. Aresztowanych w Łodzi w tygo- 
dnia ubiegłym ! wywiezionych do Warszawy 17 żydów, 
oskarżonych o należenie do partył syonistów-socyallstów 
wypuszczono na wolność. 


5) Pośrednictwo pracy sklepowych i rachmi- 


ś strzów; 


czego oddziąły udały : 


a 


6) Organizacya kursów dla pracowników sto- 
warzyszeń spożywczych; 
7) Wspólne zakupy i organizacya centralne- 
go składu; 
, 8) Sprzedaż na kredyt i warunki korzysta- 
nia z niego; 
9) Podział czystego zysku w stowarzyszeniu 


| spożywczem; 


10) Wydawnictwo podręczników i popular- 


| nych broszur o kooperacji. 


(a) Aresztowanie Sprawcę nspadu na ul. Tkac- | 


klej i zadania ran nożem Józełowi Włodarczykowi, nieja- 
kiego Władysława Grudzińskiego władze policyjne aresz- 


, towały. 


(p) Pogotowie ratunkowe wzywsno pomiędzy 
innemi do następujących wypadków: 

— OQgólnemu osłabieniu wczoraj uległy cztery osoby, 
z których jedną odwieziono do szpitala Poznańskich, ja- 
dna do mieszkania na ul. Grabową. 

— Na ulicy Suwalskiej nr. 6 Jan Dominik, szklarz 
lat 37, przy wstawianiu okien wypadł z wysokości Ii 


i potłuczenie całego ciała; w groźnym stanie od wieziono 
go do szpitala Czerwonego Krzyża. ; 


SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 


Teatr Polski. Dziś teatr nasz daje po raz 
ostatni w bieżącym sezonie po cenach zwyczaj- 
nych z uwzględnieniem abonamentu „Elektre“ 
Hoffmanstahla w której pani Wysocka, znakomi- 
ta wykonawczyni roli tytułowej, pożegna publicz- 
ność lódzką, powracając po pełnej tryumfów goś- 
cinie w Łodzi de Krakowa; „Klektrę* poprzedzi 


' jak poprzednio, tragikomedya A. Strindberga „Wie- 


rzyciele* w wykonaniu panny Czechowskiej Jadwi- 
gi i panów: Jonoszy i Bończy. 

W piątek dn. 26 b. m. ukaże się po cenach 
zniżonych pełna werwy i plastyki życiowej ko- 


, medya Szutkiewicza p. t. „Popychadło*. 


W sobotę dn. 23 o dodz. 34 po poł. po ce- 
nach zniżonych dla uczącej się młodzieży dane 
będzie widowisko Fredrowskie, na które złożą 
się dwie kap.talne jeduoaktówki ojca komedyi 
naszej «Lita i Ko.» i «Dwie blizny». 

Wieczorem tegoż dn. o godz, 8 m. 15 dy- 
rekcya wznawia jedną z najświetniejszych kome - 
dyi Fredry (ojca): <Oj młody, młody!» z p. Ka- 
mińskim w głównej roli: wznowienie to przygo- 
towuje p. Mielewski. 

<0;, miody, miody!» powtórzony będzie w nie- 


| 
dzielę dn, 24 b. m. 


RAUTY i ZABAWY. 


(x) Wieczornica mieszana w „Lutni*. Zapo- 
wiedziana na sobotę nadchodzącą „wieczornica 
mieszana“ w „Lutni* obiecuje nam cały szereg u. 
tworów lżejszego pokroju tak w dziale muzycz- 
nym, jak też i deklamacyjno-kupletowym. 

Proszeni jesteśmy, aby nie ogłaszać szczegó 
łów programu, nader obfitego i urozmaiconego, 
gdyż to ma być dla gości niespodzianką. Pozwo- 
limy sobie wszakże na malą niedyskrecyę pod 
zastrzeżeniem „podobno*. Otóż „podobno* ma być 
jakaś scena 2 „Chanteclera* (parodya), znani i 
sławni Cook i Peary ze swymi eskimami, „po- 


` dobno” nawet uzyskano na ostatni występ dobrze 


odniósł wstrząśnienie mózgu, okaleczenie głowy ` 


Dnia 7 i 8 czerwca odbywać się będą wy- 
kłady z dziedziny towaroznawstwa, rachunkowo: 
ści i admunistracyi Stowarzyszenia spożywczego. 
Na sali obrad będą wystawione próbki towarów 
z cenami hartowemi, okazy ich zafałszowań i wy- 
roby spółek wytwórczych, pragnących nawiązać 
bezpośrednie stosunki ze stowarzyszeniami, W cza- 


į sie wolnym od zajęć uczestnicy zjazdu będą zwie- 


dzać grupami miyn parowy, fabryki mydła, cu- 


, kierków, octu i t. p. 


Stowarzyszenia spożywcze, nie będące w sta- 


; łych stosunkach z Biurem luformacyjnem Stow. 


m zn a 


spożywczych, a praguące wziąć udział w zjeździe, 
powinny niezwłocznie nadesłać swój adres dv 
Biura (w Warszawie, ul. Zgoda JE 4), 


Z KRÓLESTWA. 


Ofiara ciemnoty. Syn sołtysa % Eaz, Antoni 
Kokociński, który od kilku lat pracował w fa- 
bryce w Sosnowcu, powrócił przed paru tygod" 
niami do domu rodzicielskiego, chory na wycień- 
czenie nerwowe. Rodzice, widząc, iż im syn prze- 
stal być pożytecznym, poczęli go najpierw biciem 


! napędzać do zdrowia, a gdy to nie pomogło, za- 


prowadzili go do znachora, który mu krwi upu- 


+ soil, powodując jeszcze większa wycsieńczenie. 


Sterroryzowany przez rodziców i wycieńczony An- 
toni K. zaczął objawiać oznaki obłędu. Wtedy 
rodzice wrzucili zbitego i poranionego syna do 
wilgotnej piwnicy, w której woda poza kostki 


, sięgała. Tam nieszczęśliwy czternaście nocy prze» 
| pędził, często nawet we dnie nie będąc wypusz- 


czanym. Prawie całe święta Wielkanocne chłopak 
przepędził w tem więzieniu. Ażeby ludzie nie u- 
słyszeli jęków syna, ojciec okienko do owej piw- 


, niey zabił deskami. Nie uszło to jednakże uwagi 
| sąsiadów, którzy o powyższen zawiadomili wójta 
(gminy, ten jednakże odmówił swej interwencji, 


nam znaną gwiazdkę operetkową, schodzącą już í 


ze sceny i t. p. Słowem będą numery muzyczno- 
deklamacyjno kupletowe. 
Po wyczerpaniu programu nastąpią tańce. 
Wieczornica rozpocznie się o g. 8 i pół wie- 
czorem; bilety wejścia nabywać można przy wej- 
ściu, 


m —— 


Z WARSZAWY. 


* Zjazd stowarzyszeń spożywczych. 
Drugi zjazd stowarzysz*ń spożywczych z ta- 
lego kraju odbędzie się w Warszawie d 6—8 


, czerwca r. b. Przedmiotem obrad zjazdu będą 


sprawy następujące: 

1) Sprawozdanie z działalności Biura Infor- 
macyjnego, utworzonego na zasadzie uchwały I-go 
zjazdu w 1908 r.; 

2) Stan obecny: stowarzyszeń spożywczych 
w kraju i ich bilans za 1909 r.; 

3) Sprawozdanie z lustracji stowarzyszeń, 
dokonanych w 1909 i 1910 r.; 

4) Organizacya administracji stowarzyszenia 
spoży wczegoz 


Dopiero zawiadomiony o wszysikiem sędzia śled- 
czy zjechał w sobotę ną miejsce i wraz z dokto- 
rem kolejowym, p Boguckim, zbadał sprawę i 
zajął się ofiarą ciemnoty i zdziczenia. 

Degradacya ks'ęży. Wyrokiem administracyj - 
nym księża dyecezyi lubelskiej administratorowie 
parafii ks. Maciej Wójtowicz, ks. Eugeniusz Szy= 
prowski i ks, Stefan Zółtowski przeniesiesi zo- 
29: na stanowiska wikarynszów innych para- 
ii, 


Ostatnia poczta, 


Mowa Korfantego. 

Na środowem posiedzeniu sejmu pruskiego 
deputowany Korfanty wypowiedział silną mowę 
przeciwko autypolskiemu systemowi szkolnema 
rządu pruskiego. Polityka ogólna pruska dąży 
do wydarcia nam ziemi i sproletacyzowania lu- 
dności, polityka specyalna szkolna dąży do znie- 
prawienia duszy młodych pokoleń polskich. Nau- 
czyciele niemieccy są ślepemi narzędziami agita- 
cyjnemi w rękach rządu i karyerowiczami, polu 


jącym: na dodatki kresowe. Wielu z pomiędzy 
nich jest współpracownikami pism hakatystye 
cznych. Nauka religi może tylko o tyle odpo- 


wiadać swemu celow:, o ile wykładana jest po 
polsku. W szkołach pruskich jest ona tylko jed- 
nym więcej środkiem gęrmanizacyjnym. 

Mówca przytacza smutne wyniki ankiety 
swojej wśród dzieci szkolnych. Dzieci są wie- 
cznemi ofiarami szykan nauczycielskich, na ka= 
żdym kroku są wzywane do nieposłuszeństwa Tro- 
dzicom, Deputowany Korfanty stwierdza falszo= 
wanie historji, ośmieszanie najdroższych ideałów, 
katowanie dzieci za każde wypowiedziąne przez 
nich slowo polskie, namawianie ich do wzajemne- 
go szpiegowania Szkoła pruska — mówił Kór- 
fauty — jest zakladem tresury prowadzonej w po- 


scznym celu w imię egoizmu narodowego. Wal- 
. szkolną prowadzić będziemy niezłomnie. 

Po stronie rządu jest tylko przemoc, po na- 
zv) rozwaga i sprawiedliwość, więc zwycięstwo 
id» nas musi należeć. Nie traćmy nadziei, ża zdo- 
bęlsiemy sobie taką szkołę któraby była kolebką 
zuchetnpch charakterów na zasadzie uwzglę 
dwania potrzeb duszy dzięcka i uszanowania je- 
zo narodowej odrębności, 

Ława posłów polskich także i podczas mo- 
wy Kosfantego, tak jak podczas mowy Stychla, 
świecila pustkami, Posłów polskich obecnych 
było tylko trzech, 


TELEGRAM. 


Petersburg, 20 kwietnia. (P.) Prezes Dumy, 
Guczkow, dziś, o g. 7 wieczorem miał szczęście 
przedstawić się w wielkim pałacu carskosielskim 


Najjaśniejszemu Cesarzowi i zdać sprawę z rezul- | 
tatów prac Dumy po rozpatrzeniu budżetu pań- 
stwowego, jak również z postępów w Dumie prac , 


prawodawczych. Najwyższa nudyencya przeciąg- 
gnęla się 50 minut. 

Petersburg, 20 kwietnia. (P.) Najjaśniejszy 
Cesarz mianował na stanowisko wiceprezesa bu- 
dowy pomnika dla poległych wojowników w cza- 
sie minionej wojny japońskiej w miejsca Chomia- 
kowa, teraźniejszego prezesa Dumy, Guczkowa, 

Petersbńrg, 20 kwietnia. (P.) Na dzisiejszy 
numer «Nowego Wremi» nałożono konfiskatę. Re- 
daktora pociągnięto do odpowiedzialności na ża- 
sadzie 5 punkta 1034 art. kod. kar. 

Londyn, 20 kwietnia. (P.) Izba gmin. Wno- 
sząc budżet na rok 1909/10 Lloyd George po- 
wiedział co następuje: Chociaż rzeczywisty niedo- 


poddany angielski, Datson. 


bór wynosił 26,248,000 funtów szterlingów, to , 


rzecież z powodu powiększenia dochodów pań- | ; A 
- i | pracodawców w Niemczech wyraziły gotowość po- 


stwowych, które jeszcze nie wpłynęły, nie tylko 
jest on pokryty, ale co więcej otrzymano nadwyż- 
kę dochodów nad wydatkami w sumie 2,900,000 
fontów szterlingów. Gdyby izba lordów nie 
odrznciła budżetu, nadwyżka dochodów w r. 1909 
wynosiłaby 4,200,000 funtów szter. W przeciągu 
czterech młesięcy finanse kraju znajdowały się 
w stanie chaotycznym. Bez względu na to rząd 
użył 3 miliony dochodów państwowych na zmniej- 
szenie długu państwowego i osiągnął nadwyżkę 
dochodów w sumie 2900,000 funtów, które rô- 
wnież mogą być użyte na zmniejszenie długu lub 
też na inne cele, Lloyd George nie przypuszcza, 
aby jakikolwiek inny kraj mógł dojść do podob- 


nych rezultatów. Smieszne byłoby twierdzenie, 


jakoby gospodarka finansowa, oparta na systemie 
handlu wolnego, okazała swoją nieracyonalność 
i jakoby caly system finansowy był zachwiany. 
Niema żadnego innego systemu finansowego, któ- 
ryby mógł wyjść z takim ttyumfem z położenia 


tak naprężonego. Mowę ministra skarbu przy- | 
jęto na ławach stronnictwa ministeryalnego rzę- : 
| festaeye uliczne przed nowo otworzonym wielkim 


sistemi oklaskami. 

Konstantynopol, 20 kwistnia (P). Porta w po- 
rozumieniu z frakcyą „Jedność i Postęp*, stano- 
wiącą większość izby, 
środki, w celu przerwania bezrobocia w liceum 
(ureckiem „Galata—Saraj*, Usunięto wszystkich 
profesorów i dyrektora, którzy przerwali wykła- 
dy. Uczniem dano ostatai termin 2l-go b. m. 
do powrofu do liceum. (i, którzy nie stawią 
się— będą wydaleni. 

Konstantynopol, 20 kwietnia (P). Dnia 4-go 


zastosowaly energiczne | 


maja przybyć tu mają kupcy węgierscy w licz- | 


bie 250, wywzajemniając się za zeszłoroczne od- 
wiedziny Budapesztu. Jednocześnie ministeryum 
handlu węgierskie otwiera w centrum stolicy w 
ogrodzie miejskim „Phiszan* wystawę prób i wzo- 
rów przemysłu węgierskiego bezpłatnie. 

Tebryz, 20 kwietnia (P). Oddział Jefrema 


ROZWOJ. — Czwartek, dnia 21 kwietnia 1910 


nych podczas zaburzeń w Azerbejdżanie, a z dru- 


| giej—wstrzymanien dowozu towarów rosyjskich 


do urmijskiego okręgu, ponieważ krążą uporczy- 
we pogłoski, jakoby turcg nakładałi na granicy 
na wszystkie towary cło w wysokości 11%. Co 
do pożyczki wewnętrznej, to zaniechano wszel- 


kich petraktacyi. „Zaprowadza się coraz nsilniej , 
podatek na sól, a kilka osób, które wyraziły pro- , 


test przeciwko temu, aresztowano. Liczba włó- 
częgów zmniejszyła się do minimum. 

Pékin, 20 kwietnia (P). Według wiarogod- 
nych pogłosek, były dyrektor komór celuych 
chińskich, mianowany niedawńo radcą główne 
go zarządu celnego, sir Robert Bredou, opu- 
szcza służbę chińską, co przypisują wpływom 
anglików. 


Tebryz, 20 kwietnia (P). Chrześcijanie, prze- | 
bywający w Urmii, zapewniają, że byłego kupca | 


tureckiego, Piotra Ellego, mianowano rządcą 
okręgu sulduskiego, ogłoszonego za posiadłość 
turecką. 

Moskwa, 20 kwietnia (P.) Izba sądowa przy 
zamkniętych drzwiach zaczęła sprawę 27 oskar- 


żonych o organizacyę miejscową socyalnych re- | 


wolucyonistów. Wśród oskarżonych znajduje się 
75. W sali obecny jest konsul angielski. 

śmoleńsk, 20 kwietnia. (P.) Sąd okręgowy 
w sprawie bandy falszerzy duplikatów frachto- 
wych na kolejach orlowsko-ryskiej i rjazańsko- 
uralskiej trzech uniewinnił, 
na więzienie od 6 do 8 miesięcy. 

Wiedeń, 20 kwietnia. (P.) «<Corresp. Bureau» 
donosi, że dopiero co ukończona subskrypcya na 
wypuszczone w r. b. nowe akcye banku «Zywno- 
steńskiego dla Czech 1 Moraw» 
pomyślne wyniki. Imitowano 50,000 nowych ak- 
cyj. Akcyonaryusze i najszersze warstwy ludności 
subskrybowaly przeszło milion koron, pokrywszy 
subskrypcję więcej, niż o 100%, 

Berlin, 20 kwietnia, (P.) Wszystkie Związki 


parcia Związku przedsiębiorców budowlanych w 


walce z robotnikami, powołając się na to, że wciąż | 
zwiększającym się preiensyom robotników powin- | 


na być przeciwstawiona sprawiedliwa organizacya 
pracodawców. 

Petersburg, 20 kwietnia. 
strów rozpatrzyła i wnosi do Damy państwowej 
projekt samorządu miejskiego w Królestwie Pol- 
skiem, według ustawy z roku 1892, z niektóremi 
zmianami. 


Kraków, 20 kwietnia. (WŁ) Na dworęn ko- ` 


lejowym policya aresztowała dzisiaj wytwornie 
ubranego młodego żyda, wydał się jej bowiem po- 
dejrzanym. Przy przesłuchaniu w dyrekeyi policyi 
podał on naprzód nazwisko Arona Rubinszteina 
z Radomska w Królestwie Polskiem, później za- 
pewniał, że jest Morycem S:afirem z Łodzi. Po- 
licya podejrzewa, że jest on członkiem międzyna- 
rodowej bandy złodziejów kolaiowych. 

Brukselła, 20 kwietnia. (WŁ) Syndykat pra- 
cowników handlowych zorganizował wielkie mani- 


domem towarów w celu zmuszenia personelu do- ' 


mu do straiku, Aresztowano 47 osób. 

Petersburg, 20 kwietnia. (W?) Dziś Rada 
państwa rozpoznawała projekt nstawodawczy, u- 
chwalony przez Dumę, skazania warunkowego. 
Komispa Rady większością głosów projekt ten za- 
kwalifikowała do odrzncenia. Płatonow, który 
przemawiał w imieniu owej większości, twierdził, 
że wyroki warunkowe wpłyną tylko demoralizu- 
jąco na przestępców. Pomimo dłngiej mowy mini- 
stra sprawiedliwości, który bronił projektu, Rada 
państwa większością głosów odrzuciła skazanie 
warunkowe. 

Berlin, 20 kwietnia. (Wł.) Przesilenie w prze- 


myśle budowlanym w Niemczech zaostrza się w | 


sposób gwaltowny. Tysiące robotników budowla- 


| nych niemieckich emigrują do Austryi. 


przeszedł z Serabu do wsi Nir na drodze do Ar- | 


debilu. W Nirzę zgromadzą się przedstawiciele 
szachsewenów, w celu rokowań z Jefremem. Do- 


wódca bachtiarów, sirdar Bogadur, otrzymał wia- . 
domość o rozłamie wśród plemion szachsewenów, ; 


Ułatwi! to rządowi perskiemu trudne zadanie uspo- 
kojenia burzliwych. j 

Tobryz, 20 kwietnia (P). Pomimo zupełne- 
go spokoju w mieście niema żadnego handlu 
z braku nabywców z okręgów sąsiednich. Stan 
taki tlumaczy się z jednej strony zwiększoną po 
daźą i taniością przedmiotów Mhaudlu, zrabowa- 


Berlin, 20 kwietnia. (WŁ) Otrzymano tu wia- 
domość w sfarach dobrze poinformowanych, że 
w najbliższym czasie Izwolskij ustępuje ze stano- 
wiska ministra spraw zagranicznych i obejmuje 
ambasadę w Rzymie. Ministrem spraw zagranicz- 
nych zostanie Sazonow. Ambasador franenski Ne- 
raj postawiony będzie w stan rozporządzalno- 
ci. 

DZIENNE. 

Petersburg, 21 kwietnia. (P:} Rano rana? no+ 
wo wybudowany dom %6-piętrowy pod nr. 48 na 
10 linii wyspy Wasiljewskiej. Rauęło pięć pięter 


Świadków powołano | 


pozostałych skazał 


dała niezwykle ' 


(WŁ) Rada mini- ` 


— 


M 90 


—— 


z mansarda. Jednego z robotników wydobył 
nieuszkodzonego, dwóch silnie potłuczonych. M 
doliczono sie 8 robotników. 

Białogród, 21 kwietnia. (P.) Gwałtowna uk 
wa zatopila miasto Kragniewae i okolice dor 
Łopowa. Są ofiary w ludziach. Wioski i pil 
spusloszone, Straty. olbrzymie. Linia kolejor 
Kragujowac—Łopowo zalana i w wielu punkta 
przerwana; linia  Białogród — Nisz przerwa 
(w pobliżu Donowa. Rząd przedsięwziął niezbędz 

środki. 
Qdesa, 21 kwietnia. (P.) Na ul. Stepowej i 
fabrykanta Goanstera napadło trzech rabusió! 
Nadbiegly strażnik policyjny dał dwa strzały, « 
(które rabusie odpowiedzieli wystrzałami. Pol 
| cyant zabity, inny znów policyaat, przybyły | 
| 


r. 


odgłos strzałów, zabił jednego z rabusiów, dn 
giego zranił, trzeci zbiegł. 


Z ostatniej chwili. 


Berlin, 21 kwietnia. (Wł) Wczoraj w kom 
syi budżetowej sejmu pruskiego Glatzer, narodi 
wy-liberał, interpelował bardzo ostro rząd, dli 
czego dotychczas nie zastosowano prawą o w) 
właszczniu względem polaków. Obecny minister ha 
| dlu znpelnie zignorował interpelacyę, pomimo m 
| der żywego domagania się przez Glatzera odpi 
| wiedzi, zbył ją milczeniem. To samo zrobili ko 
serwatyści. 

i Wsród liberałów. zapanowała konsternacya, 
powodu uzasadnionej obawy o zmianę ku 
względem polaków. 

Berlin, 21-4 Wczoraj wiesz. odbywały się m 
rady przedstawicieli robotników i przedsiębio! 
ców z Berlina przed sądem rozjemczym. Poni 
, waż nie osiągnięto porozumienia dobrowolnie, są 
| wydał wyrok, regulujący kwestye sporne. Dalsi 
bieg zależny jest od stanowiska, jakie zajmie ogł 
pracodawców i robotników względem wyroku. 

Poznań, 21 kwietnia (WŁ) Hakatyści wydił 
wczoraj odezwę po polsku, wzywającą umiarki 
, wanych polaków do głosowania na niemca Wilt 
sa. Do tej chwili (godzina 11 rano) udział w wj 
borach jest niebywale liczny. Niemcy rozwija 
ogromną agitacyę. 

Poznań, 21 kwietnia (Wł.) „Karyer Poznał 
ski“ donosi, że w stanie zdrowia biskupa Likor 
skiego, bawiącego dla poratowania zdrowia 1 
poładniu, nastąpiło pogorszenie, 

Beriin, 21 kwietnia. (Wł) Prasa niezależu 
oburzona jest wczorajszą propozycyą marszalk 
sejmu, postawionę w komisyi dla obostrzenia m 
gulaminu izby pozwolenia użycia policyi do usi 
| pięcia z izby przemocą posłów, wykluczonych 

posiedzenia. 
| Prasa wzywa ludność Berlina do energiu 
nego zaprotestowania przeciw temu, na wzór wit 
| deńskiej ludności w epoce Badeniego. 
| Poznań, 21 kwietnia. (W21) Termin uroczj 

stego poświęcenia zamku cesarskiego ustalono 0 


statecznie na jesień. 
| 


Odpowiedzi Redakoyl. 


Czytelnikowi M. B, Przepisy prawa kanonicznt 

fo; dotycząca rozwodów, pozostały w Kościele katolli 

im niezmienione. Przepisów wyznania, o którem Pi 
wspom na, nie znamy. 


Rozmaitości: 


Wydatki teatralne. Ostatni utwór Rostand 
„Chantecler“ wystawiono w Paryżu z niebywė 
lym przepychem i nie zawiedziono się na publi 
czności: wlaściwie ów przepych kostyumów i de 
koracyi stanowił bardzo silny wabik dla publi 
czuości. Braklo takiej wystawy w Wiedniu, ta 
więc sztuka Rostanda, zresztą dosyć płytka, ni 
doznala powodzenia. | 

Za miarę wydatków paryskich niechaj po 
służy szczegół następujący: 

Za samo upierzenie stu dwudziestu ptaszą 
(inaczej mówiąc — upierzenie aktorów Í aktorek 
występujących jako ptaki) zapłacono 40000 fi 
czyli 15,000 rubli. To juź majątek! Najtańs 
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z» tych kostynmów kosztowały po 300 franków, 
a były i takie, których ceny dochodziły 1000 fr. 
(375rubli)l Ą 


Stacyi centralnej KoE. Ł. 


se lesie | #ig 
TAARE E | 
Dat. |88z|54]5%| BĘ Uwagi ; 
SE.JE._|ŻF| Bih | 
OB | -|E—|-GR | 
LJ m 3 esu ME. 

j 1 P | 
| > i Z dnia 20AV | 
20/1V 1 pp. | 738.2 |-102 79  PSZ3 | jęmperatura | 
201V 9w. | 7392 |+- 63| 93 Paz 5 masie 7; C | 
$ i min.-+5.6° C. : 

21/1V 7r. | 740.2|+ 47| 97 | Eia | Opadu 3.6 


OF ;ŁA BY. 

Na stypendyum imienia Julii Jezierskiej. 

Z Tarezyńskich Bogusławska'2 rb. Estera Tem- 
lówna 1 rb, Anna Szymańska 4 Tb, 
zerowa 3 rb, Stanisława Radka 1 rb., Thommeé 1 rb., 
Stefan'a Mareinkowsza 1 rb., Zofia Lipko 1 rb, d rowa 

Cecylla Hermaun 3 rb., Rajcher 3 rb. E- Szykerowa 

5 rb., Róża Piotrkowska 2 rb, Gustawa Halberowa 2 rb., 

Openhisjmowa 3 rb, Żychlińska 1 rb, Julia Tarłowska 

1 rb, Anna Tarłowska 1 rb., Heleña Traubówna 3 rb, 


Gustawa Krasucka 2 ruble, Regina Neugoldborg 2 rb., 
Marya Sztajn 3 rb. Marya Królikowska 5 rb, Zofia 


Aurelia Arnek- | 


Filipowicz 1 rb, Halina i Wanda Naroszkiewicz 10 rb., | 


Łuba 10 rb. j 
Na gniazdo Batudkie. 
Frankusowie 2 rb. 


Na budowę kościoła św Stanisława Kostki. 

„Józefa Sludzińska, jako karę za ubliżenie p. I. Gał- 
czynńskiemn 2 rb 50 kop 
PORTREE EISI PEAR SZARA R O: D Z S 

Sozklad pociągów. 
Zimowy od dnia 28-go października. 
Kolej Fabryczno-Łódzka. 

Odchodzą z Łodzi: a) 12.30, b) 7.00, 1 8.20, c) 11.26, 

d) 2.16, 6) 3.15, f) 6.10, g) 8.10 


Przychodzą do Łodzi: h) 4.30, p) 7.05, j) 9:35, k) 10.15. 
1) 4.24, m) 5.25, w) 8.31, o) [1.00 


Kolej Warszawsko- Kaliska: 


Odohodzą do Kallszą. o godz. 7.55, 12.20, 5.26, 6.26; 
to Warszawy: o godzinie 10.52, 12.11, 5:40. 

Przychodzą z Kallsza: o godzinie 10.44, 11.57, 5.25. 
9.35; z Warszawy o gœ 12.10, 5.11, 6.28. 

Kolej obwodowa. 

Odchodzi ze stacyi Łódź-kaliska do Słotwin o godz. 
6.20, ze Słotwiun do st. Łódź-kaliskn przychodzi 6.55 
Odchodzi ze st. Łódź-kaliska do Koluszek 10.05, przych, 
z Koluszek do st. Łódź-kallska o godz. 7.36. 

UWAGI. Godini wydrukowana tłustym drukiem 
oznaczają czas od godz. 6 wieczorem do 6 rano 

Pociągi oznaczone literami: 6), j),n), p), g), 1) zatrzy- 
mują sią na wszystkich przystankach. Pociągi oznaczo- 
ne literami: h), b), zatrzymują się tylko w Andrzejowie 

Pociągi oznaczone literami: b), f), h), o), beżpośrad- 
niej komualkacyi Warszawa—Łódź. 

W pocłągach oznaczonych literami: b) 6), O, m) 
j), n), kursują wagony pocztowe. 


LĄ 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


T 


BEES" Numer dzisiejszy składa się z 12-stu 
stronic. 


| 


Dla starszych: 

1) „,„,Kocham i cierpię'** antologia 
poetów polskich; . cena księgarska rb. 1.00, dla 
prenumeratorów «Rozwoju» 55 kop. 

2) „Do krwawej nocy...** powieść 
osnuta na tle ostatniej rewolucyi serbskiej, w 5-11 
tomach z ilustracyami 2.50 kop., dla prenume- 
ratorów «Rozwoju» ł.25 kop. 


Piotrkowska Aè 182 (dawniej X 200) 


LECZNICA ZĘBOW 
M. Riesnik-Epstein. 


Plombowanie i wyjęcie zębów kaz bólu, Spe 
cyalne laboratoryum zębów sztucznych 
i złotych koron. 

Reparacye i przeróbki sztuczn. zębów napoczekaniu 


Ceny bardzo przystępne. 2696 


 Specyalne lekcye muzyki 


dia młodzieży 


(fortepian, skrzypce, wiolonczela, teorya) 
udziela dyrektor Tow. Spiew. „Arfa“ 
prof. Tadeusz Joteyko, 


Ul. Nawrot M 23. zastać od 7—8 wiecz. 98 


=” 


frobne ogłoszenia. 


| Okazyjnie tanio 
A!A IALA! wyprzedam mae 
ble. Wschodnia 27, stróż wskaże 
2263—3—2 
A A A A Nauczycielki, neu 
SPN EN PN czycieli, francnz 
ki, nlemki, freblanki, ochroniarki, 
bony z szyciem na miesiące let - 
nie, na stałe poleca Biuro Pada- 
gogiczno = rekomendacyjne Lud 
wińnskiej, Piotrkowska 92. 
1911—127 
adwokat 


otrzymał telefon M 15—82. 
2249—8—3 
A Do sprzedania willa pałacyk 
o 18 pokojach, pod Łodzią, 
w pięknem położeniu, urocze let: 
nisko, woda | lasek bliziutko. 
Cena 10.000 rb. Bliźsza wlado- 
mość ul Krótka Nr. 9, m. 15. 
816—8 —6 
Bryczka węgierka uo sprzeda- 
nia. Radwańska N 71 m 5. 
2125—6—6 
D° sprzeuznia kewi rma lob 
sklep kolonialny. Wiadomość 
w sklepie, Widzewska X 158 
2158—3 —3 
D° sprzedania lođowala, piu- 
szowy garnitur, szafa, otoma* 
na i inne rzeczy domowe, Tar- 
gowa 78. Wiadomość u stróża. 


J ast do sprzedania wóz doprze- 


wożenia karuzeli Pabianice, 
róg ulic Fabrycznej I Tylny, w 
domu Rsmischx. 2305—3—1 
aw.arnia zaraz do sprzedania, 
z dwoma bilardami, z powoda 


wvyiazdn. Dłnega W 93. 2219—33 


toda inteligentna panna, zng- 
tvljąca fryzyerstwo, pragnie wy- 
jochać zagranicę w charakterze 
panny do towarzystwa. Łaskewe 
oferty: „Rozwój* R. H 207328 

nszyny 2 Singera prawie no 

we, bębenkowa I pierścienio- 
wa i maszyna za 18 rubli do 
sprzedania. Konstantynowska 7 


m. 16 2004w 20055 
M" uowy kowalski jost dr 
sprzedania UI Widzewska 

M 112. Wiadomość w kuźni. 
2:93—3—1 
M"; naftowy, 4 He, Hilerow 
Wiado- 


ski do sprzedania 
mość w Slusarni, Cegielniaua 54. 


2713—4 -1 
owość, jaklej Łódź nia wil- | 
działa! Krzesła tania nad- 


zwyczaj mocne. Nawet naimniej 


| 
| 


2312—23—1 ! 


konom, doświadczony rolnik, 
nbznajomiony Z nowoczesne- 
snemi gospodarstwami, w sile 


l 


wieku, samotny, potrzebny do ma- ʻ 


łego folwarezku Oferty Ww edmi» | 


nistracy! „Rozwoju“ pod „Rolnik“. 
2311—23—1 


E leganes! powóz, mało uzywa- | 


ny, kolejny, zaraz do sprze- 
dania. Wiadomość w cukierni. 
Wólczańska 117. 
Lia rzeźnicza w dobrym punk- 
cie zaraz 1 tanlo do sprzeda* 
nia. Wiadomość Nawrot X 63. 
2297—3—1 
do BCE 


1). 


ilia rzeżnicka 
Ciemna M 90. (Pias 


2317—3—1 | 


(remeton koncertowy, 50 PUT 
okazyjnie do sprzedania Pań: 
ska 93—26. 
| korezęzgertyz osoba, ZNAJĄJA ję- 
zyki: polski, rosyjski I niemie- 
cki, poszukuje miejsca kasyerki 
lub sklepowej. Główna 50 m. 43 
2235 3,—2 

Jas do sprzedania pakan no- 
wy około 50 łokci, Składowa 
X 40, m. 5 2269—2—2 
HE do sprzedania Warsztat 
rzeżuiczy, mało używsny, ul 
Łączna % 8. 2:03—1 


2318—23—1 | 


2256—3—3 - 


mogą się w nie za0pa» 
Piotrkowska X 183 j 
185%209w787 

Orsay smaczna i zdrowe po 
30 kop w domu prywatnym, 
Zlelonń X 39, mieszk. 2 na dole 
2281—3c38w—2 


zamożni 
twzyć. 


O: 25 kwietnia jest do wyua= ` 


jęcia lokal z 8-ch pokol I kach: 
ni z wygodamłi, ul. Konstanty- 
itowska % 18 2288—3—2 
Oem urewalaną o 5 mieszka - 

niach z ogrodem do sprzeda- 
nia w Radogoszczu, ul. Gajzlera 
M 9, przy fabryce. 2214—608n2 


potrzebne 8 
m. 


l. Rozwadowska 6, 


dręczne, 
s —3—1 


5. 2298 


| flae 360x100 przy zsierskiej 


remizie, miejscowość zwana 
„Helenówek*, zdatny pod bado- 
wę letnich mieszkań lub fabryki, 
na nim domek murowany, zabu- 
dowania gospodarcze, 2 stawy 
zarybione, 75 drzewek owocowych 
sprzedam Piotrkowska nr. 111, 
magazyn obywia. 2076—5.4 


Pra do sprzedania, wia- 
domość: Zgierz, Piątkowski 
Nr 19 2172-3 —3 


pomieszczenie przy bezdsietnem 
małżeństwie dla inteligentnego 
mężczyzny do wynajęcia zaraz. 
Przejazd X 12 mieszk. 14. 1765 
P> są pvtrzebna zdolua i 

podręczne zaraz do praćowni 
sukien „Janiny*, Konstantynow= 
ska X 68 2221—9762 

oluzebnę zdolne staniczarsi i 

uczenice, Pabianice, ul Tylus 
M 532. Mntnszewska 2222-32 


para kluczy kasztanowatych za- 


przęzowych do sprzedaala, 


: Obejrzeć 12—2. Nowozarzaws%a 


N 5. 2226—22 


potrzebna kubieta W starszym 

wieku do kuchni i pracy do- 
mowei, Tramwajowa Nr 15, za= 
pytać  etróża 2262—2—2 


potrzebna zdolna prasowaczka 
zaraz, nl Milsza 33. 2288 2-2 
potrzebny chłociec do kantoru 
składu drzewa, umiejący do- 
brze rachować I pisać po polsku, 
niemieckn i rosyjsku. Wiadomość 
Państa 92. 2242—3—3 
potrzebne zaraz zdolna praso= 
waczki oraz praczka do pral- 


| nl chemicznej, Piotrkowska 116 


staniczarki I po- | 


otrzeduą zdolna krawcowa dO į 


prywatnego domu Piotrkow- 
ska 118 m 30. 2299—3—1 
otrzebne zaraz uczenize 40 
nauki robienia kwiatów. Szkoła 
kroju anglelskiego. Piotrkowska 
M 103. m 13. 2294- 3—1 


potrzebna zdolna panienka do 
szycia. Przejazd 41. m. 28 
2296—1 


Pk umeblowany, osobne waj- 
1 ście, do wynajęcia. Andrze- 
ja 7 m 32 2314—1 
Po umeblowany dla tntell 

gentnej kobiety od J maja do 
wynajęcia Wiadomość Andrzeja 


11, 3 piętro 2707—1 
jpowzedny zdolny czeladnik 
szewcki. Widzewska Nr. 26, 
Sklep 2316—3—1 
PE prasowaczka do pral- 
ni chemicznej. Milsza Mi 27 
2254—3082 


2951-3—3 

potrebu! ludzie, umłejacy pissé 

1 czytać, do sprzedaży obra- 
zów. Rżgowska M 12, Kanicki. 

2208—3—3 


Sklep galanteryjny w centrum 


miasta zaraz do sprzedania. 


" Wiadomość w administracyi „Roz 


laning koncertowe prawie no~- | 


we z powodu wyjazdu sprze 
dam. Szkolna M 34 m. 1. 
2218-32 3 
potrzehna zdolna panna do szy- 
cia. Pracownia O Sobolawskiej 
Piotrkowska '1%. 2276—3—92 
potrzebna zdolna bufatowa z ję 
zyk!em nfemleckim. Wiadomość 
Helenów od 4 po poł. da 7 wie- 
czoram 2275—3—2 
potrzebne podręczne do pracow- 
ni sukien Bronisławę Wandy, 
Główna 50 2289 —?r5—2 


R ower w dobrym stania do 
sprzedania. Ul. Przejazd 38 
stróż ws”nże 9319 3—1 
Sprzedam warsz at kowalski I 

I stelmachski z powoda wyjaz- 


dn U'!. Srednia 06 2239 -3-3 


Sprzedam piwiarują ze Sprze= 


dnzą do wynies.enia, ul Ryb 
na Nr. 9, 2271—3—2 


woiu“: 2300- 3—1 
S dep spożywczy-dysiwgbucyjny 
w dobrym punkcie do sprze- 
dania Wiadomość w administra 
eyi. 2309 —1—3 
Sep do sprzedania kolonial- 
no-dystrybucyjny dobrze pro 
sparuiący Wiadomość na miejscu 
w sklepie, Brzezińska Nr. 87. 
2308—5—1 
S rzydam tanio maszyną Stuge 
ra, ul. Widzewska 111 m.21 
2304—1 
Slp spozywczo-dystr; bucęjny 
do sprzedania w Nowych Choj 
nach Wiadomosó ul. Łączna 8. 
2302—2— 1 
S?rzędam suro premiową £ mo 
dalem rasy cetrów dobrze u- 
łożoną. Ul. Nowaka 24. S. Der 
biekł 23,5—2—1 
Sklep do sarzedania, Nowa Cho» 
ny, ul. Cankaxo 13, z powodu 
założenia większego interesu, 
2198—7—4 
Sklep dystrybucyjno-spożywezy 
jest do sprzednnia zaraz UI 
Rżecwską 73, 2147—5—5 
yJprzedarę różie mebie z pa- 
wodu wyjazdu. Piotrkowska 
Nr. 157 m. 10, lewa oficyna. 
2080e1?sp? 
W msme 1 lub 2 pokoje z ku» 
chnią. stajnią I wozownią. moa 
że być domek z zabudowaniami 
pospodarskiemi ną skraju miasta, 
Wiadomość w admin'stracol „Roz- 
wojn* 2297—2 —9 
ANIE szal czarny koronko- 
wy. w Niedzielę, w Teatrze 
Polskim na wieczorowym przed 
stawieniu. Łaskawy znalazca ze- 
ches odnieść za wynagrodzeniem 
ul. Przejazd Nr, 18, S Potz 
2305—3—1 


Zet ctemno-granatowy mało 
używany tanio do sprzedani». 
Wiadomość: ul Nawrot Nr. 42 
m 13, TI nletro ofevnn, 2290 3 2 


40 metrów nad poziomem mo- 

rzą w parkn zamku Pilie 
kievo, 2 mila od Zawiercia I Wol 
bromia szosą, letnie mieszkania 


11 do 7 pokol (umeblowane lub 


nia, kościoły, doktór, apteka 
poczta, telazraf, wypożyczalnia 
książek, wszelkie pradufty na 
mlajscu. W święta grywa orkłe- 
stra. Okolica natzwyczaj malow- 
nicza 1 zdrowa. Wiadomość: Za» 
rząd dóbr Pilica, poczta Pilica 

E 2'88—2—1 


3000 b. na dobry procent po 
trzebna na pierwszy nu- 
mer hypoteki Oferty proszę skła- 


dać w „Rozwoju“ pod „3000“ 
2198—3—3 


Zagubione dokumenty, 


zmn'ewska Józefa zuubiła logi- 
tymacyjną książeczkę, wyda- 
ną z magistrata m. Łodzi. 

2>95—1 
paszport, wydany przez wójta 
gminy Opatówek. powiatu ka- 
liskiego, na imię Alfredy Dobro» 
wolsktai, zaginął. 2233 —3 -3 
grena paszport na imig Wła- 
dystawa Kil, wydany 4 gmi- 
ny Budziza 22311—3—8 
gegia paszport na imię Fran= 
ciszka Wójcika, wydany z 
aminy Leśmierz 2231 -3—3 
Znał paszport ua imig kell- 
ksh Teodora Micberskiego, 

wydany z magistratu m Łodzi. 
2230 3—8 
Zegna paszport na imię Bro- 
nisława Redrllicha, wydany z 
gm. Bochackiel 2205 —3—3 
geena paszport na imię Mi- 
chała Zabłockiego wydany z 

m. Szadzu, (kaliska gubernia). 


23 0—3—1 
Zegina 


kwit od paszportu na 
imię Anny Nowickiej, wyda- 
ny z fabr. Heinzl I Kunitzora w 
Widzewie 2320—3—1 
Z lost passport, Wydany z kM. 
Nakielnica, pow. łódzkiego, 
gub piotrkowskia, na mię Ku- 
negundy W eczorak 23 5=3—3 
Zsinęła karia od paszportu na 
imię Heleny Borowiez, wydana 
z fabryki Heinzel | Kunltzer w 
Widzawia, 7218 —3—8 
p dna paszporu Luree4/840 cod- 
danego na imię Eur usza Pam- 
porego, wydany przez konsulą 
wireckiego m (dosy 2216 8:8 
aging? kwit oa paszportu La 
imię Bronisławy Wilczek. wy- 
inny z fabr. Rirhlera. 224138 
Zeała käria od paszportu na 
mi} Leona Radomss, wydana 
z fabr W nizborca. 224433 


aginąt pns:port na imię An- 
drzeja Szmigieja, wydany z gm 
Beołdawa. 22 2—3—8 


7 sainęła karta o1 paszportu na 
imię Józefa Koch, wydana z fa: 
bręki Lenna Allnrta 2274-3-2 
TALEN paszport ną imię Stu= 
nlsławy Bocheńskiej, wydany 
z m, Błaszek, gub: kalis:a 


2280—3—2 

gesoat paszport ne imię Hil 
Welnacht, wydany ' Skier- 
newle. 13—3—2 
Zeta karta od | orta na 
imię Ignacego Jen wydana 

z fabr. Sche'blsra 2217—3—2 


Zeenat paszport na imię Joze- 
fa Plesykalskiogo,wydanyg z mn: 


gistratu łódzkiego.  2201—3—8 
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Bilans Ranku Handlowego w Lodzi w Wun 16 GD pralnia 1909 r 


Winien 


1 | Gotowizna w kasie. . 598 485 
2 | Rachunki w Banku Państwa 957,191 
3 | Weksie dyskontowane, opatrzo- 

ne najmniej w dwa podpisy . 16,789,840 


4 | Weksie na zagranicę i monety w 
walucie zagranicznej 
5 | Papiery procentowe własne! 
a) państwowe oraz przez AS idi 
e » I z 
JAZ rząd „nieporęczone: 


201,945 


208,008 


isty zastawne . - 5 497,591 
2) akcye i udziały . 798,093 | 25 | 1,503,692 


6 | Papiery procentowe fundu- 
szu rezerwowego: 
państwowe oraz przez rząd Pon 
czone i listy zastawne 

Pożyczki na zastaw: 

a) papierów panstwowych . . 
b) listów zastawnych i akcyj . 
8 | Specyalne rachunki bieżące, 
Ea 
s). papierami państwowemł . . 
istami zastawnemi i akcyami . 
9 ŻW e TEA 
a) ich rachunki (loro): 
1) Należności zabezpieczone: 


2,250,444 


=~ 


5,600 


5,240 10,840 


184,322 


745,717 880,040 


portordmi państyowemi . 14,322 
b istam! zastawnemi i akcyami 706,947 
c) weksłami z dwoma penpiami 5,403,158 
d) towarämi. . „ : « 460,915 

6,585,343 
A Sumy do dyspozycyi 3,443,822 


Rachunki Banku (nostro) 


"damy do dyspozycyi . . 11,418,603 


1,389,438 


Rachunek zysków i strat Banku Handlowego w Lodzi po dzień 18 (3I) grudnia 1909 roku. 


Ruble i kopiejki. 


Koszty hantilowe: 

Pensye, księgi, ogłoszenia, koszty podró- 
ży, podatki, lokal, światło, opał i ró- 
źne wydatki. 

Pzństwowy. podatek przemysłowy: 

Podatek procentowy od zysków 
na zasadzie zysku w 1908 roku „  «. 

Odpisy: 

z kosztów ruchomości i urządzenia . 

Straty 

Należność, nie dająca się zrealizować 

Zysk: 

W 1909 roku _ .  . . rb. 648.874.87 

Pozostałość z 1908 r. . . rb. _ 3,568.91 

należy podzielić jak nast puje: 

5% nu korzyść Rady . S sai P 

2% na korzyść Zarządu |. 

na tundusz kasy przezorności urzędników 
banku w myśl $ 64 Kady, 15697, od 
rb. 303,453.63 . 

na rzecz 'Kasy wdów i Sierot "po urzęd- 
nikach banku, imienia Jego Eksceleneyl 
rzeczywistego radcy stanu Edwarda 
Herbsta, stosownie do uchwały Ogól- 
nego Zebrania Akcyonaryuszów z d. 20 
kwietnia 1902 r. 3% od rb. 203,453.68 . 

na zasilenie specyalnego kapitału P> 
sowego . 

Dywidenda od ‘20,000 sztuk zupełnie 0- 
płaconych akcyl I do IV emisyi 10% = 
rb. 25.— od każdej akeyi - . à 

Do przeniesienia na rok 1910 . i 


503,149 


46,657 
420 
62,319 


652.443 


32,443 | 74 
12,977 | 50 


40,518 | 05 


Ruple i kopie jli. 


10 | Nieruchomości: w Łodzi, War- 

szawie, Lublinie, Radomiu i Kiel- 
cach 572,000 

11 Ruchomosci i koszty urzą- 
w gzon. { - 2 

12 dat odile ce zwro o- 
i. p gaja 3 1,684 
13 | Sumy przechodnie "Ya" EE + ZOE 1,179,003 
14 f inkaso weksli . d aL dife | 156 869 
| 36,520,641 


Ma 


1 į Kapitał zakładowy: 
20,000 zupełnie SDABORYKA peg 
po rb. 250. — 

Fundusz rezerwowy T- 

Specyainy kapitał zapasowy 

zie SEWOWY PPE 


wkłzdy na: 
1) Rachunki przekazowe: 
a) za natychmiast. wypówiedze- 
niem . . rb. 3,881,601.48 
b) za wypowiedzeniem 7,297, 389.63 
2) Wnioski procentowe: 
a) terminowe rb. 2,516,729.96 
b) bezterminowe . rb.  165,700— 
6 | Koresponienci: 
a) Ich rachunki (loro): 
1) Sumy do ich 205: rb. 7,681,441.24 
2) Weksle do inkasa rb. 30. 184.25 
b) Rachunki Banku Krosean 
Sumy należne od Baaku . . 
T | Weksie redyskontowane w 
Banku Państwa. ` 
8 | Depozyty w Banku Państwa 


Ruble i kopiejki. 


o www 


11,278,971 | 11 


2682429 | 95 | 13,961,401 | 07 


7,720,625 | 49 
2,766,423 | 61 10,487,049 | 10 


1,833,071 | 75 


430,497 | 4: 
9 Procenty zwrotne na r. spin 241 956 H 
10 | Sumy przechodnie 1,224222 | 46 


11 | Rachunek zysków i strat . 654,443 | 768 


36,520,641 | 69 
me cd 
1 
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Ruble i kopiejki, 


Pozostałość zysku z roku IS08 . 
Wpływy na dawniej odpisane 

straty O . " UJ U - 
Procenty: 


od weksli dyskontowanych „ . à 861,861 
apierów publicznych . roant fi 165,316 
onto-korentów i ponas: , s 611,8838 

5 „ rachunków bieżących , kb 4; 35,113 


1,674,126 


po potrąceniu: 
procentów od wkładów poni», ra- 


chunków przekazowych i Biz 
tów (Loro) y A ° 732,685 941441 | 04 
Dochód z nieruohomości b” "e; RE 16,9:5 | 76 
Prowizya 
od weksli inkasowych . . e : 63,952 
od rozmaitych obrotów . . +» -= 55,340 119,293 | 04 
Zysk na kursie | 
apierów procentowych. «a. = . | i 
ewiz . . > . . - è pe.. 68 
LOZKA ZEE" O. rt mym". | - 4 
| | 1,261,991 | 73 | 
kk Á A 
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ROZWOJ. — Środa, dnia 20 kwietnia 1910 r. 


— ma m, M A M O 


Teatr Polski i 


{X SUAR D 


Instytut Języków Nowożytnych 
D-ra KUMMERA 


najznakomitszy i najstarszy zakład w miejscu dla 
nauki języków. 

Zatwierdzone przez Ministeryum Oświaty 
kursy dla dorosłych płci obojga, wykładane przez 
nauczycieli odpowiednich narodowości. 

Zapisy na rozpoczynające się w tych dniach 


"Rz"; 


GSS e  tmolupniod REENA 


bergiat kuny Pee GOO A 


ERA Piotrkowska 16. 


ER Erite TCA 


Zarząd Drogi Żelaznej Warsz.-Wied. 


ogłasza, iż na mocy 84-go artykułu Ogólnej Ustawy dróg 
żel, na stacyi towarowej Łódź-Kaliska, w dniu 12/25 
kwietnia 1910 roku, o godznie ł0-ej zrana, odbędzie się 
sprzedaż z licytacyi parti siana prasowanego wagi 750 pu- 
dów z przesyłki, wysłanej przez Reznikowa, na okaziciela 
ze stacji Weresocz do Łodzi Kal. za frachtem M 2389, bez 
zaliczenia. 

O ile w pierwszym terminie licytacya nie dojdzie do 
skutku, powtórny termin naznacza się w dniu 14 (27) 


kwietnia 1910 r, o 10 ej zrana. 1174-1 
|  Chojeñskia Towarzystwo 
Pożyczkowo-Oszczędnościowe 

podaje do publicznej wiadomości, że biuro Towarzy- 
stwa znajduje się przy nl. Rzgowskiej M 37, w domu 
Mrygonia i otwarte jest w dni powszednie od 1 do 7, 
w czwartki i soboty do Y więcz., gdzie udziela wszel- 
kich iuformacyi, w zakres czynności Towarzys,wa 
wchodzących. 

, Przyjmuje wkłady oszczędnościowe: na rachunek 
bieżący, na lokaeyę terminowy, posagi it. p., jak od 
członków Towarzystwa, tak też i 036b postronnych 
i Lezy od takowych: na każde żądanie 4%, z 3 mie | 


sięcznym terminem 4'/,%, z 6-miesięcznym — 5g | 
i rocznym — 6%. 117210'1 
Ez; 


Jutro po 
cenach 


zniżony h 3 9 


ZBY ——— 


j PIERWSZORZĘDNA PRALNIA 
| z wyrobioną kli entelą, w centrum 
| miasta położona, iest na bardzo 
| dogodnych warunkach do sprze 
| dania. Wiadomość w Admiol 
stracyi „R”zwoja*. 1172—38—1 


Jest do sprzedznia POSESYA 
przy Szesia Rokłeińskiei, składa 
jaca się z domu fronżowego 
i oficyn drewnianych (16 
mieszkań) za bardzo przystępoą 
cenę. Bliższej wiadomosci zasią 
knącć można: Pasaż Szulca % 3 
m. 15 1173-3—1 


Poszukuje się dwóch zdol- 
nych I sumionnych zecerów do 
ascydensów ze znajomością ję- 
zyka niemleckiego W:adomośč 
ulica Piotrkowska M 118. 

| Tamże może się zgłosić chła 
| piec na posgłki 1170—3—2 


| Do wynajęcia od 1 lipea ładne 
__ mieszkanie 
5 pokojowe na I em piętrze od 


frontu. Ulica Solna 7, dom Ol- 
szewskich. 1161-32 


i dwie of cymy do 
sprzedania w Pabiani- 


cach, ulica Fabryczna M 672, A 
Fidler. 1166 —8—2 


Do wynajęcia 
różne lokala z wszelkiemi nowo- 
czesneml wygodami od 1 go paź= 
dziernika oraz sklep od 15 lipca. 
Wiadomość: Płotrkowska % 271, 
m. 5 1131—8—3 


Mieszkania letnie 


84 do wynajęcia 5 wlorst za Kon- 
stantynowem. Wiadomość n Sta- 
nisława Witaszczyka, wieś Mi- 
rosławice, powiatu łódzkiego. 


Osoba 


inteligentna przyjmie 
zarząd w dużym za 
możnym domu w mie 


| ście lub na wyjazd. Może być 


| z szyciem. Świadectwa chlabne, 


Zarząd 
Banki Handlowego W Łodzi 


podaje niniejszem do wiadomości, że na mocy uchwały, 
zapadłej na Ogólnem Zebraniu Akcyonaryuszów z d. 7/20 
kwietnia r. b. dywidenda za rok 1909 zatwierdzoną została | 
w stosunku 10%, czyli po 


Rb. 25 od akeyi na 250 rubli, 


Wypłata tejże uskutecznioną będzie, poczynając od 
dnia 8 (21) kwietnia r. b, za zwrotem kuponu Nr. 36 | 
pierwszej emisyi lub Nr. 27 drugiej emisyi, Nr. 15 trzeciej j 
emisyi i Nr. 13 czwatej emisyi w kasach: | 

a) Banku Handlowego w Łodzi i Oddziałów tegoż 

w Warszawie, Lublinie, Radomiu, Kielcach, | 

b) Wołżańsko-Kamskiego Banku Handlowego w Pe- | 

tersburgu, | 

Łódż. dnia 8 (21) kwietnia 1910 roku. 1180-1 | 


e Letnie mieszkanie Z 


składające sią z 12 pokojów przy D.Ź F. Ł vis A vis o 20) kroków 
stacyi Gałkówek — do wynajęcia. Może być podzielone po 2 pokoje 
z kuchnią; na górze również po 2 pokoje z kachnią — mogą być 
wynajęte I na stałe. — W sąsiednim d>mu 2 mieszkania na dole po 
2 pokoje z kuchnią Ceny umiarkowane 

Bliższa wiadomość: Łódź, Dzielna 52, W. Poliński, 929-3 


Oferty proszą składa w admi- 
nistracy! „Rozwoju* pod „24“. 
1153—3-3 


Zaginął akt 
rejentalny I punktacya na kupno 
pag zawarty pomiędzy Józefam 

lrycham a p. Banmgotem, wy 
dany przez raienta Płachecziego 
Łuskawego znalazcą uprasza się 
o odniesienie na ul. Wązką 87, 
Radogoszcz, Józef Ulcych 1151.3 


NAUCZYCIELKA 


posiadająca świadectwo domowój 


! nauczycielki potrzebna od 1-g0 
| 


września. Spocyalność rysunki I 
przyroda Oferty w adm. „Roz 
woju* pod „Przyroda* 1146-3 3 


Pomomik magazyniera 


potrzebny do interesu fabryczne* 
go. Wymagana powna rutyna w 
tym kierunku 1 trochą niemiec 
kiego Oferty sub. A B 31 wad 
mini tr „Rozwenu*. 1138—3—3 


W Szkole Przygatozawczej Ksedu- 


kacyjnej J. Zawadzkiej, Tys" 
pod kierunkiem artystki-malarki 
p GLANTZ — odbywsją się 


Lektge rysunku dla dziec 


iwa razy tysodiiowo — 0d godź 
4 do5 po południu — Zapisy €0- 
dziennie od godziny 3 6) do 5-8: 
po południa, 2346—d 21 


Popychadło* 


Komedya w 5-cin sktech Szntkiewicza. — Początek o godzinie 8 m 15 wiecz. 


PIKA BIAŁA na kostyumy. BATYSTY BIAŁE zagranicz- 

ne i krajowe. FLAGI GOTOWE z trwałych materyałów. 

FARTUCHY DOKTORSKIE gotowe i na zamówienie. 1143 
BIELIZNA gotowa damska i męską na zamówienie 


w sklepie B. Chądzyńskiego, Przejazd 16. 


< Li -Zi=".GR=""E[P=""IER=""IER=""ETB="LIER>>"I]10" e 


t Zarząd Boli Bloztryomj Łój 4 
szą. GO. uidstoponnej LON 
zawiadamia pp. akcyonaryuszów, że stosownie do 
g uchwały 13-40 ogólm go zzromaąđzėnia akcyonarruszów 
z d. 1y kwietnia r. b. została wyznaczona dywidenda 
za rok 1909 w ilości rb. 20 od akvyi. 
Dywidenda będzie wypłacona od dnia 2t kwietnia 
r. b. w, Banku Handlowym w Łodzi, przy 
ul. Średniej. 1178—1 
> U LU C= a EB "LID -E TB TQ EB 


TYLKO NA KRÓTKI CZAS W ŁODZI! 222 
„Premiere Expédition volante par Europe“, Picrwszy raz w Rosji 


Oryginalne MUZEUM 


Prof. Camescasse medycznego fakuiteta w Paryża. — Bagno wielko" 
miejskie i tegoż skatki. Trzecia opozycya — arcydzieło wiedzy prot. 
inga. — Co 3-ci dzień nowa operacya. Tylko dla Panówi 
Paniom e wzbroniony, Otwarta codziennie od 10 rano do 11w€j 
wiecz. — CEGIELNIANA 69 (obok Teatra Polskiego). 1175— 


BILANSE 


zakładanie i prowadzenie ksiąg handlowych 
na godziny nskutecznia rutynowany buchalter 
poważnej instytucyi. — Oferty sub „Rutyna” 
przyjmuje administracya „Rozwoju”. 96 


Samodzielna zdolna buchalterka 
i korespondentka w miejscowych językach, chrześcijanka — 
potrzebna zaraz. Dobre referencye konieczne. Oferty pod 
lit. H. Z. M 416 przyjmuje administr. «Rozwoju». 1171-3 2 


Instytut fizykalnych mstod leczenia 
D-ra A. STEINBERGA 


Benedykta Ne 8. Benedykta Ne 8, 
Gabiset Roentgenowski i światło-leczniczy. 
Ortopedya. Gimnastyka lecznicza. 
Skrzywienia kręgosłupa, choroby stawów, kości i mięśni. 
Masaż ręczny i wibracyjny, Pracownia przyrządów ortope- 
dycznych Stosowanie promieni Roentgena w celach dya- 
gnostycznych i leczniczych. Choroby skórne. Lecze- 
nie prądami wysokiego napięcia (Arsonvalizacya), kąpielami 


świetlnemi i w gorąvem powietrzu. Klektryzacya. Glaa= 
roby nerwowa (niemoc płciowa. Elektroliza — nsu- 
wanie włosów z twarzy. 137r 


EGZYSTUJACA 00 LAT 17W ŁODZI 
Pracownia huitów 


Micoonia. damskich 
sukien I kostyumów 
„STANISŁAWY“ 


gl? z 

Ę ZNACZENIA BIELIZNY ; Przejazd M 48, LI p. Ró 

a 80— 

ZO I rena 

s rzejazd 12 m. 14,  |e AL imni 

„| „rzesze m. 14, |z| Bezpiecznie, wygodnie, niedrogo 

je przyjmuje wszalkia roboty |2 W Koluszkach przy stacyl dwa 

j=] w zakres haftu wchodzące, duže pokoje I-kachnia od połowy 

>| wykonywa takowa staran maia na całe lato do odnajęcia 
nie, na czas oznaczony, po | z umeblowaniem lub bez. Wia- 
możłiwie nizkich cenach domość u felczera b. Nizio. 1067 


| Przyjmuje się uczenice. 
looma Ulica PRZEJAZD NI 19. qeni! 


DE sczoDy korepetytor przy- 
sposabia do wszystkich klas 


Przysposabiam 
do średnich zakładów naukowych 
Korepotycya wszelkich przedmio- 
tów. Długoletnia praktyka. Chlu- 


aimnazyum, oraz na świadoctws | hne świadectwa od przyjętych 
Wiadomość Dzielna 40, m. 1 od ` do szkół rządowych Przejazd 
g: 1—6 1545 M 12 m. 10. 1029—3—83 


10 
Spocyalista chorób skórnych 
włosów, wenerycznych oraz 
niemocy płoiowej 


DE St. LEWKOWICZ 


Leczenie eloktryeznośclą, elok- 
trycznym światłem i masażem 
wibracyjnym. 

Badanie krwi przy syphilisie. 
Zachodnia 33 (obok Lombar. akc.) 
Przyjmuje od- 9—1 i od 6—8 Wa 
w niedziele od 9—3 Dla pań od 

5—6 wlacz. 114r 


Dr. med. 


ROZWOJ. — Czwartek, dnia ži kwietnia 1910 r. 


Dr. L. PRYBULSKI 


CHOROBY SKORNE. WŁOSÓW, WE 
NERYCZNE (syfilis) I MOCZOPŁCIO 
WE (endoskop i cystoskop) I NIE- 
MOCE PŁCIOWE, 
Ul Południowa AR 2, 
owrócił. 
Przyjmuję od godz, S—1 r, i od 4—8 w.. 
nanle od 5—6 po poł. 1420—— 


D: I Lipszyc. 


choroby dzieci. 


DuLEVBER(|[Centralna klinika 


Krótka 3 5. 
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eses GOTOO ZĄDÓW Í jan ustnej 


Dr. S. SZKITAIAD 
Scodnia m 2. 
Choroby skórne, wone- 
ryczne i moczopłoiowe 
Leczenie ciextryzacyą | masażem 
Przyjmuje od g. 8—11 rano, 


. 0d 5—8!/, wiecz. 469-r 
Przyjmuje 0d8—10 t od 4—6 pp. . 


WSCHODNIA X 45, 


Di. med. St. Barfoszewic 


przyjmuje do g.10 r. lod 4—7 pp. 


] 

| Anutizy lekarskie. 

l dla calów tyagnostycznych. 

| Zawadzka Na l, d. Scheiblera, 
tel. 33. 687—12—0 


Alsteandor FABIAN 


ul. Rzgowska Nė 3 (ròg Gôr- | Dr. FRANCISZEK 
Choroby how F rawatia: | KOZI 0 L K i EW | C Z 
Dn 10 rano 1 od 4—61/,, 2251r | senior 


294 


tarszy, | 
Piotrkowska 103 | 


Sokoro wewnętrzne, dzieci; ge m ie 
oo. Peria i Dr, dan Pioniążih 


(1 kobiece. Przyjmuje od 8—11 r. 
) sp. ch. nosa; gardła i uszu 


od 21/,—4 pp.i0d7:/,—9 w, 1426: 
i dził się na 

Sk paora , DI Es SONNENDEFY eneket 
Dla pań osobna poczekalnia. | 1 mi | nry LE NYSA pory 
Choroby skóry, dróg mv- S 
czowych i weneryczne 


PSN | tod 5 do 6%, wiecz., w niedzielę 
Dr d B. Rej t, | CEGIELNIANA 14. 


| l święta od 84—11 rano 13504 
ulica Średnia RR 5. | Odg 11—1 i 4—7} w. 
A | 


Dr. A, GROSGLIK T bi Mini Ùr, Waran Borman 


przeprowadził się na wag” 
Zielona 5. BENEDYRTA Na 9. 
Choroby skóry i włosów (usuwanie | ul. Nawrot M 38 ` b 


Choroby skórne, wenery- 
zbyteoznych włosów za pomocą 


Specyalista chorób skórnych, 
włosów, wenerycznych i dróg 

moczowych | 
Przyjmuję codziennie od 8 — 1 | 
w połndnie i od 4— 8 wieczorem; 
w nłedziele i święta od 9 — 2 


ozne i moczopłiciowe. 


elektrolizy), waneryczne | dróg mo- | róg Wldzewskiej. Przyjmuje co- | Cia r. | ö— Tj, AR ei 


ozowych. Przyjmuje 8ł}/;—11!/,r. | dziennie do 10 rano 1 od 4 do 7 


1 6—8 wiecz.; le 5—6 wiecz. | A RNA ROBIC LU i ADR 
sd AI zin SAGRA | zaa Re e AW | |Ból głowy i Migrenę ' 


natychmiast usuwa 


w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej Ne 86, tel. 14-79. 


Taksa nadzwyczaj dostępna dla wszystkich. Konsultacya 
bezpłatnie. Wyrwanie zęba 15 kop. Plomba 
35 kop. Szłuczny ząb 65 kop. Przeróbka 
i reparścye sztuczhtych zębów 50 kop. Przy 
klinice znajduje się specyalne laboratoryum do wyrobu 


sztucznych zębów. — Przyjmują tylko skończeni lekarze 
f, 


dentyści. 


536434 


Dr. H. Sadkowski (ir. Rosenblatt 


asystent G. W. Uniwersytetu 
przyjmuje z chorobami wawnętrz: 
nemi (spac. żołądka i kiszek). © 
Dzielna Mk 3, i 

od 5 do 7-ei 


Aknszerya i choroby kobiece, 
b. ordynator warszaw uniwersy - 
teekiej kliniki akusz, 
Przyjmuje do 11 r. i od 41/,—61/, 


po poł. Południowa 23. ssd; 


Lekarz-Dentysta - 


DĄBROWSKI 


mieszka: 
trssl 


2150—T . 


Pioitkowska 97, 


Choroby z 
uszu, gardła i nosa 
.. Piotrkowską 35. 
Przyjmuje od 10—11 r. I 5—7 pp. 
w niodziele od 2—4 r. 2451 


Dr. L, KLACZKIN 


Konstantynowska 11. 
Syphilis, skórne, wener., 
choroky dróg moczowych, 
Przyim, od $—1 rano I od 5—8 w., 
dla dam od 4—5, W niedziele i 
święta tylko do 1 rano. 746-r 


Dr. Edward Mittelstaedt 


mieszka obecnie MIKOŁAJEWSKA M7 
przyjod 8—94, r. tod 5—6), pp. 

Choroby wewnętrzne i nerwową. 
- 1429—r 


D? Ignatiew Dr. |. Silberstrom 


Speocyalista chorób 
uszu, nosa i gardła 


ulica Konstantynowska Ne (l m, 5. 


Przyjmuje od 11—12 rano i od | 
wie 


cz. codziennie. W nie- 
dziele od g. 10—1 w południe, 


| 


. Promenada 13 róg Benedykta | 
| Choroby weneryczne (sy- | 


philis ) 
skóry i włosów. Radykalne usuwanie 
zbytecznych włesów. 

Przyjmuje: 8—11 i 4'/,—8w. 
Panie: átt) po ł 


i moozopłciowe, | 


Bezwarunkowo pewny i nie= 
szkodliwy rośllony środek. ŻĄ- 
dać w aptekach i skt. aptecz. 


p 
saa że | 


poł. i 
1054r | W niedzisle: do 2-ai po poł. 241r 


145. Piotrkowska naprzeciw ulicy Ewangeliekiej 145. 
lekarza d-ty H. Pruss. EJ 

Leczenie, plombowanie i wyjęcie zębów bez bólu. | 
Speyalne laboratoryum techniczne do wprawiania sztucznych zębów, 
Speeyalność; plomby porcelanowe, plomby zlote, złote 
korony, złote mosty (sztuczne zęby bez podniebienia). 
Reperacye i przeróbki sztucznych zębów NA POCZEKANIU. 


Gabinet prywatny lekarza dy I. Pus znajduje się przy. lecznicy. 
ew Uwaga! Ceny bardzo nizkie! Uwaga! wa 
BE E WSP O AARE ASE o EAE EE WNE ie FA NEG na EE IT 


hę 


Lecznice choród SKÓPNYCH | WENETYCZNYCH 


Gabinet Roentgerowski i Swiatlo-leczniczy 


D-rów L. Falka, Z. Golca, St. Jelnickiego |: 


WOLCZANSKA Me 36. 


Ogólne i pojedyńcze pokoje dla caoran od 2 do 5 rb.; ambulatoryum dla niezamożnych — 
płaca za poradę 60 kop. | 

Leczenie promieniami Roentgena, lampą Finsena i Kromayera. Prądy o wysokiem napię- 

ciu (Arsonvalizacya), Flektroliza, masaż wibracyjny i leczenie gorącym powietrzem Kąpiele 

elektryczne i sinusoidalne. Badanie krwi na syfilis i badanie mamek z wydawaniem świadectw, 

Godziny przyjęć od 8—9 r. od 114—14 pp. I Od 7—8; w niedziele i święta od 8—10 rano 

i od 12Y, do i'/, po południu. 


lp, vaniel. Piekarski 


2145r |Przyjmuje do 10 rano | 5—7 pp. 


Dr. B. DONCHIN 


Specyalista chorób oczu 
astadł w Łodzi 

ul. Zielona Ne Il. 

Godz. prz. 10—12 i zj > 


Dr. Jan Cadarski 


b. asyst. klin, uniwer. warsz. 
Akuszerya, choroby chi- 
rurgiozno i kobiece 
| pasyone do 10 r. 4—6 po poł. 


ir z S, Gerszuni | Pierwsza chrześcijańska 
Choroby ij I oaan | Ha yk 


Godz. przyjęć: od 5—7 pp. 
teraz: ulica Piotrkowska 133. 


Ind. Z. Gole 


Dr. J. ABRUTIN | 
chor. skórne i wenerycz. 


Dr. M. Papierny. 
| 


poł. 
r 


KROTKA 9. 
Specyalność chorób wenerycz- 
wych. Przyjntoją: A t od sł 
—8 po poł; panie 5—6 po poż, | £ „6. A 
w niedziale do w hał. Ą 237 OTRKOWSKA 86 m.6. 799: 
| Br. 
mi deska icbdekte + Choroby skórne i weneryczne 
N t1 (Piotrkowska 126) | Andrzoja 13. 
“wro Telefon 10.14. Przyjmuje od 9—10:/, rano 1 
Chor. kobiece, pg | raae ei: 
s 
Dr. med. W. Kotzin 
ul. PIOTRKOWSKA 71 


nych, skórnych i moczopłcia- 
RE o LSM ZĘ 
LJ 4 © o 
Dr. Zofja Garlicka | Dr. Feliks Skasiewicz 
od 4—8 po poł. W niedziele I 
9—10 rano, 4—6 po poł. 07—d 
| Choroby serca i płuc, 


Choroby weneryczne; 
skórne i moczopłoiowe 


PIOTRKOWSKA % 115) 


Przyjmuje: od 9 — 10 rano i od | przyjmuje od godz. 9:/, — 10/, r. 
5— 8 wiecz., kobiety od £ — 5. i od 4—6 pp. 5%1r 
1321r , 
| Dostór 


Dr. M Szumacher Pirena Kerar- ferm 


Hawrot 2. | pg AL RA 
przyjmuje od 8—10%, i od G—8 | , Piotekowawa iZi 
o czo Gee od Ss W ie- | Przyjmuje od 9 do 11 rano i od 
dziele i święta od 8—1 r 837: | 3—5p. P 502-r 


Dr. Bronisław. 


Łuczycki 
Andrzeja M 5. 116 
Choroby nerwowe, 


Abusuzko A, Teonklor 


Ecvetdykta IG, 
przyjmuje paute. na słabość, n= 
dzieia porai, niezamożnym ustęp- 
stwa, Dyskrecya ścisła. 12-r-25 


3 90 


wuwa Piegi, Pryszcze, Wągry, Opaleniznę. 
Składy: Warszawa: L. Spiess i Syn i H. Welt. 
Łódź: L, Spiess i Syn i A. Lipiński. 


Żądać wszędzie. 102643 


e —- 


Pasta CAMELIA” 


ROZWOJ. — Czwartek, dnia 21 kwietnia 1910 r. 


Wyższa Szkoła Kreju i Szycia 
p. Í. „Józefina“. 


Kursy wyższe i niższe. Najnowszy system kroju angielskiego, 
franeuskiego i berlińskiego. — Moja długoletnia praktyka daje mi 
możność wyuczania kroju i szycia sumiennie | gruntownie. Przy 
szkolo duża pracownia sukien, gdzie uczenica nabierają wprawy 
' 1 gustu. Szkoła odznaczoną została na wystawie srebrnym medalem. 

Po ukeńczeniu kursu uczenice otrzymują patenty 
i oechowe lub prywatne. 


| Pictrkowska Mh 23. 1951r 


Zarząd drogi żel. Fabryczno Łódzkiej 


niniejszem zawiadamia wysyłających ładunki, że na stacyi 
towarowej Łódź-Fabryczna w dnia 4/17-go maja 1910 go 
roku o godzinie 10-ej rano, na zasadzie $$ 40 i 90 
Ogólnej Ustawy Ros. dróg żel, będą sprzedane z głośnej 
lieytacyi niewykupione przez odbiorców towary, przybyłe w 
m. wrześniu, październiku, listopadzie i grudaiu 1909 roku 
za frachtami: Prygorje R. Or. 14519, wyroby wełniane, I. B. 


Sluckis; Warszawa tow. Pól. Z. 455011 smar do kół, Wy» * 


sypka, zaliczenie 76 rb. 43 kop.; Psków Poł. Z. 48074 
chodniki, Jan Kenorów, zaliczenie 32 rb. 50 kop., Wenden 
Pol. Z. 15063, wyroby rękodzielnicze, F. Kremmer; Rewel 
Poł. Z. 102199 kilki solone, Teodor Malagajew, zaliczenie 
25 rb., Białystok Poł. Z. 241940 wyroby tabaczne, I. Ja- 
nowski; Witebsk tow. M. W. R. 88125 skrawki sukienne, 
M. Orszański; Moskwa m. M. Ka:. 585147 towar sukienny, 
Adm. R. Rozeneweig; Wołogda m. Pół. 10928 wyroby rę- 
kodzielnicze, M. Sibryna, zaliczenie 50 kop.; Liwny M. K. 
W. 19763 wyroby wełniane, Nazarów dla I. Ł Fiszmana, 
zaliczenie 10 rb. 75 kop; Władmir M, N. i Ż. 39324 
próbki, Hołujski; Wozy M. Kur. 2272 kamień zwyczajny A. 
W, Barnow; Kostroma m. Pół. 13190 towar welniany, M. I. 
Kutilin, zaliczenie 1 rb. 50 kop.; Miusk M. Brz. 9222 wy- 
roby rękodzielnicze, H. O. Milecki, zaliczenie 77 kop.; Mo- 


skwa tow. M. Brz. 51739 towar wełniany, Zawiadowca sta- į 


cyi dla G. Fausta; Moskwa tow. M Brz. 46188 zabawki 
drewniane, Konst. Mudrow, zaliczenie 37 rb. 11 kop.; Golta 
Pół. Zach. 15080 wyroby rękodzielnicze, M. Doktorowicz; 
Bielcy Pol, Z. 17317 wyroby rękodzielnicz:, W. Lejder- 
man; Kałarasz Poł. Z. 21241 orzechy, Aron Tauberman; 
Tojanow:Wał Poł, Z. 2055 pończochy, P. Wólfman, zali- 
czenie 90 kop.; Kijów m. Poł. Z. oddział Pod. 35206 wy- 
roby cukiernicze, Sz. Drukier, 80 rb. zaliczenie, Kijów m. 
Poł. Z. oddział Pod. 36678 wyroby rękodzielnicze, Dom 


handl, S-ów I, I. Dunajewa; Kijów I tow. Pol. Z. 353947 
wyroby rękodzielnicze, B. M. Slezinger; Oratowo Pol. Z. 
11947, wyroby rękodzieluicze, 1. Anbenderowski; Ode- 


sa m. Poł, Z. 42396 lóżko i materac. Feliks Sadowski; 
Łuck Poł. Z. 22381 wyroby rękodzielnicze, Aron Melamed; 
Odesa port Poł. Z, 159422 błoto mineralne, I. Lemme i S-ka; 
Kiszyn.ów Poł. Z. 91350 pończochy, Aron Wejeman, zalicze- 
mie 62 kop.; Kiszyniów Poł. Zach. 91178 towar galanteryj 


ny, Jakób Gifejsman, zaliczenie 70 kop.; Kiszyniów Pol. Z. ' 


91883 gręple żelazne, M. Szejuberg, zaliczenie 60 kop.; No 
woradomsk W. 60914 meble gięte, B-cia Thonet, zaliczenie 


48 rb. 60 kop; Będzin W. 41756 groch palony, Ekspedycya ' 


towarową dla Reżnika; Częstochowa W. 208352 szpulki pa- 
pierowe, Pettzer i S wiej Rogów W. 12681 stare worki, Dem- 
bowski; Częstochowa W. 206324 mydło zwyczajne, Br. Wa- 
ręski dla B-cì Popławskich, zaliczenie 12 rub. 70 kop.; War- 
szawa W. W. 305662 cukierki, W. Sobolewski, zaliczenie 


10 rvb: 27 kop. Warszawa W. 303759 cukierki, W. Sobo. ` 
lewski, zaliczenie 59 rub. 16 kop.; Warszawa W. 303512 . 


eukjerki, W: Sobolewski, zaliczenie 80 rub. 15 kop, War- 


szawa W. 308634 cukierki, W. Sobalewski, zaliczenie 33 rub. ` 
20 kop.; Warszawą W. 304253 grafit w proszku, Majzner, 


zaliczenie 27 rubli; Warszawa W. 810519 koszyki, M. Łask, 
zaliczenie 48 rb, 10 k.; Warszawa W.W. 311434 meble drew - 
niane, Bergkgic; Warszawa W. 3/2979 zamki żelazne i ole- 
menty elektryczne, W. Lewinson, zaliczenie 242 rub. 09 kop.; 
Warszawa W. 310341 wyroby nykiowane, D. Lebengold, zg- 
liczenie 85 rubli; Warszawa W 310572 wzepaczki i morska 
trawa, Mikelberg, zaliczenie 59 ruv. 72 kop.; Warszawa W. 
300536 papryka w proszku, W. Sztynkin, zaliczenie 30 ru- 
bli; Warszawa W. W. 307379 kolonjalny towar, M. Rajski, 
zaliczeme 36 rubli, Warsząwa W. W. 307376 kolonjalny to- 
war, M. Rajski, zaliczenie 39 rubli, Warszawa W. 304619 
towar galauteryjny, Henryk Puławski, zaliczenie 551 rab. 
95 kop.; Warszawa. W. W. 303316 żelazne częsci maszyn, 
S. Waberski i S ka dla K, Scheiblera; Wśrszawa W. 300888 
stal i młotki żelazne Józef Jagielski, Warszawa m. Nad, 
366134 krnuk zagraniczny, Rostomow; Warszawa m. 
Nad. 3602388 drut żelazny, Weneellum,; Warszawa m. Nad. 


” 


' 869909 meble drewniane, Biereżiński, zaliczenie 350 rubli; 
Tomaszów Nadw. 50230 pierze gęsie, Naczelnik stacyi dla 
A. Katza; Pińsk Pol. 72464 wyroby rękodzielnicze, Mendel- 

' baum; Białystok Pol. 38095 odpadki wełny, Kalmanowicz; 

' Białystok Pol. 38698 odpadki wełny, Kalmanowicz; Wyszków 

| Nadw. 5822 odpadki bawełniane, Kiwejko, zaliczenie 6 rb.; 

| Wawer Nadw. 5084 łóżka żelazne, Tow. akc. „Wawer“, za- 
liczenie 31 rb. 95 kop; Miechów Nadw. 9106 wyroby rę- 
kodziełnicze, Szpigiel, Nowo-Mińsk Nadw. 4093 krokiew żel. 

| Pow. K. Rudzki i S-i; Alsksiejewka P. W. 19164 

j plusz wełniany, Jan Gorochow, zaliczenie 76 kop.; Jawkino 

| Poł. 1906 towar sukienny, M. W. Nowikow dla Hermana 

| Pinusa; Szabljewska Włk. 509 wyroby rękodzielnicze, Kara- 
| 


siew dla Drapkina; Greczyszkino Wik. 2767 towar wełniany, 
Cuwerkałow dla Jakóba Kagana; Jenakijewo Ekat. 23473 
wyroby wełniane, Tow. spożywcze; Kkaterynodar Włk. 39173 
próbki, A. Gorszanowicz dla Abugowa i Sapira; Sosnowiec 
W. 70415 książki drukowane, S. Grigowicz; Sosnowiec W. 
71074 stal, A. Oppenheim dla M. Rozenbauma, załiczenie 12 
rb. 21 kop.; Sosnowiec W. 70588 ruszta żelazne, A. Oppen- 
heim; Aleksandrów W. 145072 łopaty żelazne i wyroby drew- 
niane, Agentura celna dr. żel. W. W., zaliczenie 81 rb, 10 
| kop.; Bad Wildungen K. Pr. st. B—Aleksandrów W. 101254 
woda mineralna Pirstliche Wildunger Mineral A. G. dla 
' Gotfrieda; Bielitz K. K. Nordb.—Granica W. 100939 odpad- 
| ki wełniane, Moritz Loebel dla Rudolfa Batlelia; Hamburg 
Pr. st. B. 59 nożyce i wyroby żelazne, E. F. Groll dla E. 
| Dietrycha; Hamburg Pr. st. B. 50 gumy niewyszczególniona, 
' Sehenker i Co, dla D. Ble:federa; Zürich S. B, B. 2/1 mie- 
| dziane części maszyn, Automobilfabrik Oriona A. G. dla Weis- 
mana u Przedborskiego; Warszawa W. 85707 skrawki su- 
, kienne, Sz. Judaszko dla Sz. Szapiro, zaliczenie 15 rb. 75 
| kop.; Piotrków W. 19864 książki, Zradziński, zaliczenie 182 
, ruble; Kajdańowo M. Brz. 24137 wyroby wełniane, Singer; 
Suwałki Poł. Z. 10262 wyroby rękodzielnicze, M. Wajs- 
berg; Balta Poł Z. 1485 towar galanteryjny, K. Senderow; 
' Warszawa Kow. Nad. 68843 wino winogronowe, Rozenblum, 
` zaliczenie 34 ruble 25 kop.; Petersburg pas. Pół Z. 30994, 
książki drukowane „kod. dla wszystkich', zaliczenie 70 ru- 
* bli; Petersburg pas. Poł. Z. 25767 dzienniki Główny kan- 
'tor gazety .Bicżewyja Wiedomosti* dla Gembalskiego; 
Sztokmanshof R. Or. 139641 pled zagubiony w pociągu, 
, Zawiadowca staeyi, zaliczenie 35 kop; Szuja Pół. 29190, 
28745, 28171, 27772, pólłkożuszki owcze, K. A. Karżieniew; 
Symbirsk M. Kas, 8090 towar wełnany, Osuniew; Głusz- 
kowo M. K. W, 7747 chustki wełniane, W, Dłukaszow; 
Wiaźma M. Brz. 6285 towar wełniany, M. L, Morgolis; 
Lubań Nikoł. 266 towar sukienny, Józef Fechretdinów; 
Czyżew Pół. Z. 2346 sukno, 1. N. Lubelczyk; Towary zna- 
lezione na stacyi Łódź-Fabryczna bez dowodów, a miano- 
wicie: pończochy, sadze suche, reklamy, szynele, buty i pa- 
pier; Towary przybyłe na stacyę Łódź— miasto: Warszawa 
W. 300950 obcinki sukienne, M. Baliam; Warszawa W. W. 
293093 skrawki płócienne M. Baliam; Częstochowa W. W. 
195186 odpadki wełny, R. Wierzbiski; Sławuta Poł Z. 
24110 skrawki sukienne, Hersz Rojtman; Kijów m. P. Z. 
| 23163 narzędzia architektoniczne, Klara Milska dla A. Po- 
pławskiego, zaliczenie 75 rubli; Warszawa Kow. Nad 
598907 makarony, Goldberg, zal'czenie 28 rubli, Witebsk 
R. Or. 100609 skrawki sukienue, M. Mosorski; Iwanowo 
Wożniesiensk st. m. Pół. 1262 chustki wełniane A, I. Ła 
potnikow dla M. Goldberga i S-ka, zaliczenie 2 rb. 38 kop.; 
Na stacyi Łódź-Karolew 10 (23) maja 1910 roku o godzt- 
nie 3 po południu towary przybyłe ze stacyj: Sieradz W. 
1949 rury blaszane, Klonowski; Kalisz W. 17829 wyroby 
druciąne, Agentura Celna „Drogi Żel. W. W., zaliczenie 
193 ruble 24 kop. 

W razie, gdyby licytacya w dniu wyżej oznaczonym 
nie doszła do skutku, to powtórna ostateczna sprzedaż od- 
będzie się na stacyi Łódź Fabryczna 5/18 i 7/20 maja 1910 
roku o godzinie i0-ej rano, a na stacyi łódź-Karolew d. 
' 11/24 maja 1910 r, o godzinie 3 po poludniu, 1126-3 3 
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Administracya Rozwoju"! 
przyjmuje ofiary na budos 
wę kościoła S=go Stani= 

sława Kostki. 623—pr 


Do sprzedania 


Fabryczka 


mechaniczna — na prowineyi, do- 
drze prosperująca. Stacya kolejo= 
wa na miejscu. Mogą być sprze- 
dana domy oddzielna, zdatne na 
inne zakłady, jak również oddziel= 
ne urządzenie wewnętrzne Siła 
pociągowa, motor na gaz S3any, 
oświetlenie elektryczne  Wisdo- 
mość w administracyi „Rozwoju”. 

1134—4—9 


L powodu wyjazdu 


z Łodzi jest do sprzednnia DOM 
ul Gabernatorska % 38, Towa- 
rzystwa 15,000 rb. Dochód roez- 
ny 5.000 rb. 1147—3—2 


Zaginął wyżeł 


ponter czarny, podpalony, wabi 
się „Parol*, Łaskawy znalazca ra- 
czy odprowadzić za wynagrodze 
rednia 50, Zakład ogrod- 

1156—1 


alem, 
niczy. 


Mając zamiar 
kupić posiadłość ziemską na pro+ 
wincyi lac na dogodnych 
sprzedam p warunkach 
położony w dzielnicy Staromiej= 
sklej. Wiadomość: Piotrkowska 
43, u stróżs, 1148—3—2 


Letnie mieszkania 


na Wiśniowej Górza do wynaję 
cia. 5 pokol z kuchnią, ogrodem, 
parkiem I 3 pokoje z kuchnią 
Bliższa wiadomość w Łódzkiej 
Wypożyczalni książek, Andrzeja 
N 5. 1149—3—2 


s 


Protegujcie 


„Surprise“ 
D-ra Chem. 

S. Ludwinowskiego 
czyści, konser- 
wuje, zmiękcza 

obuwia 

L wszystxie 

» rzeczy 

SINA skórzane 


TSS wszędzie. 
Reprezent. dla Łodzi: Tow. Akc. 
Lad. Spiess i Syn, 917—9—6 


BŁASZKI. 
Jest do sprzedania piętrowy mu 
rowany dom z ogrodem; w tjm 
domu jest restauracja 3 go rzędu 
i warsztat rzeźniczy. Cena przy- 
stępna z powodu wyjazdu Do- 
wiedzieć się na miejscu u p. 
Szwankowskiego. 1032—3—3 


Panna 


akończywszy kursy handlowe za 
znajomością buchalteryl, poszaku* 
je zajęcia. Wiadomość w admi- 
nistuacgi Rozwoju", _ 1061 147 
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12 ROZWOJ. — Czwartek, dnia 21 kwietnia 1910 r. N 90 


$ zZ y-atarnią Morską, wyrccu systemu ane 
j gielskiego Hordliczkii Słamirowskieg o w Łodzi 
| znakorticie pierzę się: 

ej bieliznę Inianą, bawełnianą, półwełnianą, jedwabie, koronki, firanki, 
i$ korty, meble, dywany etc. 

Po sposób użycia zwracać się do reprezentantów: 


Edmund Bogdański, Łódź, ul. Dzielna Ne 
L. Senior i D. Bochenek, Częstochowa 
M. Zukier, Kalisz, ul. Wrocławska Nè 43, 
M. Zylber, Białystok, 

i M. Sz. Melchior, Radom, 
$ lub wprost do fabryki. 

5 Mydło nabywać można we wszystki 


LŚURTE"ROPRE=" szk Woki Ń ja ZOIĘZÓWO: 0 E 


mw | dwe Pieczywo 


poleca piekarnia 


t 


—a g 


R. TRENKLERA, ul. Cegielniana Ne 67. |f NATALII KBOMIERSKIEJ 


a = A . rzyjmuję obstalunki i roperacye. 
Chleb na sposób moskiewski wyrabiany przezspscyó- | Husa  _ Plotrko 


listów fachowych. Ozystość i hygiena wypieku gwarantowana. 
Filie: Piotrkowska 116 I Orla 8. 


1588'100:73 


Pawe? Haida, Warszawa, ul. Wronia Ne s Arty ej gi) 
; ejefon = s 


ch sklepach mydlarsk., kolonialn. i składach aptecznych. 


PRACOWNIK Gorsetów | 


dawniej Mikołajewaka 53 


Piotrkowska it5 m. 6. 


IR 98. 


Przed wyjazdem zagranicę proszę odwiedzić nasz in- 
teres, który został zaopatrzony w najnowsze fasony 
=== j tanią kolekcyę = 


Damskich Ubrań 


tu u nas na miejscu. 


nasze ubiory i mile je kupują. 


Wymagające Panie, które uważają na dobry krój i naj- 


się mojemi wystawami. 


Damskie żakiety od Rb. 6— 
» » „Z czarn, sukna (70 em. dłagie) „ „ 10— 
” n n » . (100cm. „ )» „ 12— 
t palta „ 5 +7, FIZ 
i » Z ograniczonego materyała „ „ 18— 
>| kostyumy z szewiotu granat. 

(bez podszewki) kV, FISZ 
też „ „ kolorowe wełniane ZIE "OBO 
aż n „ zszewiot, granat. naradomce n p RI 
BE Kostyumy modelowe od Rb. 40.75 

Kimona w wielkim wyborze i w różnych 
rm kolorach od "Rb. 14.— 


Emil Schmechel 
No 98. Piotrkowska Ne 98. 


Redaktor odpowiedzialny St. Łąpiński. 


Szanowne Panie podziwiają 


nowszy materyał oraz staranne wykonanie, zainteresują 


1129-6 


W tłoczni „Rozwoju“, Przejazd M 8. 
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KAROL SOMYA 


Łódź, Piotrkowska 192 
Skład mtykułów technicznych, Zelńza I Stali 


POLECA 


Żelazo handlowe we wszystkich gatunkach. 
Żelazo fasonowe: T-eowe, belki, U-owe ete. 
Blachy: stałówe, żelazne i cynkowe 

Drut: żelazny, stalowy, mosiężny 

Gwożdzie, nity, śruby 

Okucia, do drzwi i okien. 1482a 


| R A K_a Ea Ki 


Torazzpitwo Abey Burai Majki j 
Wy czna, A 


8) Kupuje i sprzedaje skóry surowe, mokre 
i suche. 44—20 -16 


lanad Batabiego Towarzysiwa Wzajemnego: Kredytu 
zawiadamia pp. ky Ka pod Łodzią 


Cgólne Zebranie Członków 
za lsy okres operacyjny Towarzystwa 
odbędzie się dnia 27 kwietnia r. b, i. j} w środę, o g. 
7-ej wiecz., w sali p. Kuhua przy ul. Zawadzkiej X 22 
na Bałutach, — z następującym porządkiem obrad: 
1. Zagajenie zebrani: przez prezesa Rady, wybór 
przewodniczącego, asesorów | sekretarza; 
2. Odczytanie sprawozdania za I okres operacyjny 
Towarzystwa; 
3. Odczytanie protokółu Komisyi Rewizyjnej; 
4. Odczytanie sprawozdania Rady; 
5. Podział zysków; 
6. Przedstawienie budżetu na 1910 r.; 
7. Wnioski członków; 1052 —3-3 


DARŁAD PYOROPATYGZAO-(ZOZNICZ 
„CHOJNY pod Łodzią 


Sanatoryum dla chorych nerwowych i wewnetrznych 


(leczenie Alkoholizmu i Morfinizmu) 
pod kierunkiem specyalisty 


D-ra med. Aleksandra FABIANA 


Połączenie telefoniczne. Prospekty gratis na żądanie. 
Sezon tegoroczny rozpoczyna się 1-go maja. 1062 


godzina i pół jazdy końmi, szosą, do sprzedania 

| Zaraz willa murowana piętrowa (pałacyk). Po- 

koi 8, łazienka, wodociąg, zlew, weranda. Za- 

budowania gospodarcza murowana, lodownia, stodoła, wszystko zdre» 
nowane. Miejscowość otoczona lasami, rzeką Grunta 12 morgów — 
łąki 2 i pół ogród owotoówy, warzywny, angielski Inwentarz żywy 
i martwy Cena przistępna—bez pośradniców. Wiadomość na miej 
seu, tylko do 20-20 Maja Kwiatkowice — Poiwaiu. =° “= 1157—3—3 


Z powodu zmiany lokalu są do sprzednia 
różne meble, między inuemi gotowy sypialny pokój i różne 
ozdoby na ścianę. 


Szosa Karolewska Ri 44 
pomiędzy godziną 2 a 5 po poł. 1156 3-3 


W Inowłodzu nad rzeką Pilicą 


są jeszcze mieszkania letnie umeblowane do wyna- 


jęcia. — Lekarz, apteka, restauracya etc. Wiadomość: ul. 
Zielona X 11, między 2—5 po poł, tel. 12-18 1013-4 


Wydawca W. Cząjewski. 


